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Wychodzi codziennie 
o godzinie 3% po południu. 


Przedpłała wynosi: 


MIEJSCOWA: kwartalnie 3 złr. 75 centów 
miesięcznia 1 „ 30 


Z przesyłką pocztową: 


kwartalnie 


a 3: + 6 a 
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Namer pojedynczy kosztuje 8 cnt 


Lwów dnia 21. lutego. 

(Dr. Czerkawski w komisji budżetowej. — Sprawa po- 
wołania pp. Riegera i Sladkowskiego do Wiednia. — Spra- 
wy bieżące.) 

W komisji budżetowej Izby niższej walczy dr. 
Czerkawski z niezwyczajną cierpliwością i zręczno- 
ścią w sprawach naszego kraju dotyczących, mia- 
nowicie szkolnych, ale choć przewaźna nieskończe- 
nie większość centralistyczna przyzna czasem słn- 
szność wywodom, dowodom i żądaniom delegata 
naszego, przy głosowaniu zawsze upada każde żą- 
danie, stawiane w imieniu potrzeb Galicji. Jestto 
dalszy dowód, Że trzeba nam się ile możności od- 
ciąć od Rady państwa i Niemców we wszystkich 
sprawach, które nie są całemu państwu Przedli- 
tawskiemu wspólne. Co do uchwał sejmu naszego 
w sprawach szkolnych, których zatwierdzeuia kraj 
i szkoły z największem upragnieniem wyczekują, 
dał minister oświaty Stremeyer odpowiedź, że do- 
tąd uchwały te ani są zatwierdzone ani odrzu- 
cone. 

W piątek spodziewano się we Wiedniu przy- 
bycia pp. Riegera i Sladkowskiego, ale sobotnia 
N. fr. Fresse wieczorna donosi, że podobno odmó- 
wili. Słychać, że dr. Giskra chciał zrazu sam się 
udać do Pragi, albo przynajmniej własnoręcznie 
zaprosić przywódców czeskich, ale na Radzie mi- 
nisterjalnej przedstawiono, że niepoczciwi Czesi 
gotowi list jego rzucić do kosza. Pamiętają bo- 
wiem Czesi, jak pewnego razu dr. Giskra rzekł, że 
pewne dokumenta prawno-polityczne zwykł rzucać 
do kosza. Niezawisłe pisma wiedeńskie nie poj- 
mują, jak można było zapraszać dwóch przywód- 
ców czeskich do Wiednia na konferencje ugodowe, 
a równocześnie odrzucać wybór dr. Braunera na 
burmistrza Pragi. Przestrzegają one rząd, aby ze 
sprawy tak ważnej i drażliwej nie robiono kome- 
dji; wskazują, że Czesi nie chcą rozbicia Austrji, 
i że pisma niezawisłe będą wszelkimi siłami po- 
pierać istotne rokowania z Czechami. 

Król bawarski przyjął już dymisję ks. Hohen- 
lohego. Rajchstag północno-niemieeki nie wie, czy 
ma na mowę tronową odpowiedzieć adresem, czy 
nie, i czy adres uchwalić na początku sesji, czy 
dopiero na końcu. Chwiejność ta . pochodzi ztąd, 
że członkowie rajchstagu, ci mianowicie, którzyby 
chcieli w adresie stanowczo skreślić stan sprawy 
zjednoczenia lub przynajmniej zbliżenia Niemiec, 
nie wiedzą, jakby to przyjęli król i Bismark. 
Adres jakkolwiek by wypadł, byłby demonstracją 
~ otóż pytanie, czy byłaby ona w dzisiejszej 

wili na miejscu. 

r. Münster członek rajchstagu, də niedawna 
partykularzysta hanowerski, dziś  ultra-unionista, 
wystąpił z ciekawym projektem reformy. Wnosi 
on zniesieuje Rady związkowej (w której są repre- 
zentowani monarchowie Związku), a utworzenie 
Izby wyższej Związku, w której zasiadaliby osobi- 
ście monarchowie, jako członkowie  dziedziczni. 
Wniosek ten miałby być przedstawiony królowi 
pruskiemu, jako naczelnikowi Związku, w adresie 
rajchstagu Z powołaniem się na pewne ustę- 
py, zawarte w mowie tronowej. Hr. Mfnster już 
przedstawiał raz ten wniosek w rajchstagu, ale na- 
próżno. Liberały ,S0 odrzucą znowu z powodn, że 
nie mogą przystać na utworzenie drugiej Izby obok 
rajchstagu, któraby jego czynności  paraliżowała, 
jak wyższa Izba pruska paraliżuje czynności Izby 
niższej. Monarchówie go odrzucą, jako ubliżający 
ich stanowisku, a hr. Bismark dlatego, że musia- 
noby utworzyć odpowiedzialne ministerstwo związ- 
kowe. Hr. Bismark dąży teraz tylko do skoncen- 
trowania Związku i nadania mu steru świetnego. 
Do tego zaś potrzebuje podpory większości rajchs- 
tagu, na którą zresztą liczyć może, a głównie u- 
znauią dworów zagranicznych. Dlatego hr. Bismark 
okazuje się nadzwyczaj uprzejmym, mianowicie dla 
Francji i Austrjj, Dlatego, jak donosi telegram 
Pressy Z Berlina d. 18, b, m. „ze źródła wiarygo- 
dnego* , hr. Bismark reprezentantom Francji i 
Austrji złożył oświadczenia, wykazujące, Że wyr- 
wane przez niektóre pisma ustępy mowy tronowej 
z d. 14. bm., nie mają tej cechy prowokacyjnej, 
jaką im nadano, i Że nawet nie myślano 0 Żadnej 
prowokacji. , 4 

Wskazywaliśmy nieraz ną opozycję, jaką Związ- 
kowi stawią niektóre jego państwa, które wła- 
śnie w r. 1866 stały najgorliwiej po stronie Prus. 
Podczas gdy w Saksonii zamykają sejm, w Me- 
klemburgu zwołano go Jeszcze na dzjęń 15. b. M., 
i już ten sejm obraduje, chociaż to być nie powin- 
no w ciągu sesji rajchstagu. Wiggers (z Meklem- 
burgu) interpelował już w rajchstagu hr. Bismarka, 
jakie kroki będą poczynione przeciw temu zwołaniu 
sejmu meklemburgskiego. | „a. ME 

Wiener Abp. podnosi uprzejmość, z Jaką wszę. 
dzie we Francji sfery urzędowe przyjmują arcykg, 
Albrechta, Ma ou we Francji zabawić do końca 
tego miesiąca, i wprost wrócić do Austrjl — nie 
widziawszy się z Wiktorem Emanuelem. 

Dzisiaj ma Favre w Ciele prawodawczem 
wnieść swoją interpelację względem wewnętrznej 
polityki rządu. Rozprawy będą niezawodnie zacięte, 
ale ostatecznie rząd zwycięży. Wbrew Favrowi, 
t. j. lewicy, ma lewe centrum wnieść zupełne wo- 
tum ufności dla rządu, pozostawiając mu wolną 
rękę w przeprowadzaniu swego programu. Zrazu 
zamierzało i lewe centrum zażądać od rządu do- 
kładnego sformułowania programu. 


Najważniejsze przytem dla rządu, że z wyjąt- 
kiem republikanów zaciętych i radykałów, cały 
kraj staje po stronie rządu. Drugi miesiąc upływa, 
a jeszcze nie widać żadnego namacalnego rezultatu 
obrad Izby. Rząd temu nie winien, bo przedłożył 
cały szereg spraw ważnych i istotnie liberalnych, 
ale owi nieubłagani ciągłemi sprzeczkami, interpe- 
lacyjkami, oskarzeniami nie pozwalają Izbie zajmo- 
wać się na serjo czynnością prawodawczą. Dnia 15. 
było w Paryżu wieczorem zbiegowisko, z powodu 
zakazania zgromadzenia publicznego, które w sali 
Moliera naznaczono ; ale gdy wystąpiła policja, prze- 
wodniczący zgromadzenia skłonił tłum do rozejścia 
się. Parlement donosi, że cesarz zapewnił kilku 
członków większości Izby, iż nigdy nie myślał i 
teraz nie myśli o rozwiązaniu Izby. 

Wniesiony w parlamencie angielskim bil szkol- 
ny zawiera następujące postanowienia: władze mu- 
nicypalne winne się starać o dostateczne szkoły e- 
lementarne; w razie potrzeby da im rząd subwen- 
cję; opłata szkolna musi być bardzo nizka; rząd 
mianuje sześciu inspektorów, ministerjum oświa- 
ty nie będzie utworzone; nauka religii nie jest 0- 
bowiązkową; miejscowe władze szkolne mają prawo 
przymuszać do obsyłania szkoły. Bil ten został 
przychylnie przyjęty. 

Rząd włoski zamierza operację finansową, któ- 
ra przysporzy skarbowi 122 milionów a mimo to 
procenta zniżą się o przeszło milion rocznie. — 
Wielu naczelników banków lichwiarskich w Neapo- 
lu aresztowano; bankructwa dochodzą u niektórych 
banków do 40 milionów. Banki te przyrzekały a na- 
wet dawały 30 pret. nie rocznie, ale miesięcznie; 
w końcu dla rywalizacji przyrzekały nawet po 52 
pret. miesięcznie, i z tych dawały 25 pret. z góry. 

Ruch karlistowski w Hiszpanii zupełnie się 
nie udał; d. 18. juź był wszędzie spokój. Na 
wczoraj zapowiedziano w Madrycie walne zgroma- 
dzenie republikańskie, na którem miano  porozu- 
mieć się względem organizacji i dalszego postępo- 
wania republikanów. 

Zasady, które postawiła Civilta Cattolica (ob. 
numer wczorajszy; p. r.), nie są konceptem dzien- 
nikarskim, ale mają być przedłożone soborowi ja- 
ko szemataą!! Biskupi są zatrwożeni tą wierutną 
napaścią, bo najprzód ogłoszenie takich dogmatów 
sprowadziłoby biskupów do więzienia za zbrodnię 
stanu, a powtóre rządy i władze nic sobie nie ro- 
bią z klątwy papiezkiej, więc starcie biskupów z 
rządami i ludnością będzie dla dogmatów płonne. 

Sprawa nieomylności ma być w ten sposób 
wprowadzoną, że najprzód poddano by kongregacji je- 
neralnej pytanie: czy jest na czasie poruszyć tę 
sprawę, — 500 biskupów potwierdzi to pytanie, 
poczem łatwo będzie wnieść sam dogmat przynaj- 
mniej jako akt nauki kościelnej, jeśli nie jako akt 
wiary. 


Korespondencje Gazety Marodawej. 


Wiedeń d. 19. lutego. 


(©) Na dzisiejszem posiedzeniu Izby, wniosła 
delegacja nasza interpelację w sprawie nieporządków, 
jakie zapanowały na kolei lwowsko-czerniowieckiej. W 
interpelacji wyliczono całą litanię wypadków; dowo- 
dzących, z jak bezprzykładną niedbałością i opiesza- 
łością wypełnia na tej kolei służba rachu swoje obo- 
wiązki. Z tych wszystkich powodów zapytują więc in- 
terpelanci ministra handlu i komunikacyj: a) Czy 
wiadoma mu jest niedbałość zarządu kolei lwowsko- 
czerniowieckiej; i b) co zamyśla rząd przedsięwziąć 
dla zapewnienia bezpieczeństwa osób i towarów, prze- 
wożonych tą koleją ? 

Prezydent oświadcza, Że przeszle tę interpelację 
ministrowi handlu. 

Zresztą zapełniły całe posiedzenie rozprawy nad 
rządowym projektem co do retormy podatku zarobko- 
wego. Pierwszy zabrał głos minister skarbu, dr. Bre- 
stel, zbijając w dłuższej przemowie argumenta przeci- 
wników ustawy. Przedewszystkiem pociągnął paralelę 
między zachowaniem się tych panów przy zeszłoro- 
cznej dyskusji nad reformą podatku gruntowego, gdzie 
jak najdobitniej domagali sie systemu opodatkowania 
rzeczonego, gdy dziś przy podatku zarobkowym, pra- 
gnęliby nadać mu charakter opłat osobistych, dlatego, 
że im to dogodniej. Cyframi dowodzi, jaką to niespra- 
wiedliwością byłoby, gdyby stało się zadość ich wy- 
maganiom. Dotychczas bowiem opłaca podatek najbie- 
dniejszy rzemieślnik małomiasteczkowy, który zaledwie 
tyle zarabia, aby z głodu nie umarł, gdy robotnik 
fabryczny, zarabiający po kilka, a nawet i kilkanaście 
złr. tygodniowo, nie opłaca Żadnego podatku! Chodzi 
zresztą 0 to, aby nałożyć tu podatek cztery razy 
mniejszy od tego podatku, jaki opłacają dziś ręko- 
dzielnicy i fabrykanci, prowadzący przedsiębiorstwo sa- 
moistnie, i właściciele gruntowi. Ci są już do tego 
stopnia przeciążeni podatkami, że niepodobna obarczać 
ich jeszcze więcej, zwłaszcza kiedy jest liczna, dochód 
posiadająca klasa ludności nieopodatkowana zupełnie. 

Owody, jakie podają zwolennicy wniosku odraczające- 
80, SĄ podrzędnego znaczenia i dałyby się uwzględnić 
przy rozprawie szczegółowej; zresztą nie stosują się 
one (passen nicht) nawet poczęści do przedmiotu usta- 
wy. W;końcu apeluje mowca do poczucia sprawiedliwości 
Izby „bo doprowadziłoby to państwo do zguby, gdyby 
z ubocznych względów przeciążano oplatami publiczne- 
mi jedną Część ludności, nie pociągając do ich pono- 
szenia inne klasy.* mw 


Kwestję, czy odroczyć tę sprawę lub nie, 
strzygnięto imiennem głosowaniem. 

Przeciwko odraczającemu wnioskowi Kliera gło- 
sowali: Agopsowicz, Andrjewicz, Attems, Barbo-Wa- 
xensteln, Barewicz, Baworowski, Beez, Bodnar, Brestel, 
Czerne. Czaczkowski, Czajkowski, Czerkawski, dr. Die- 
trich, Dziewoński, Eichhoff, Fihauser, Frohschauer, 
Grocholski, Gross (z Wels), Guszalewicz, Haffner, Hei- 
dler, Helferstorfer, Hopfen, Hormuzaki, Jablonowski, 
Kaiser, Kardasch, Kiemann, Kinsky, Knezowicz, Ko- 
czyński, Kokorzewa, Korb-Weidenheim, Kotz Krystyn, 
Kraiński, Kuenburg, Kiibeck, Lax, Leeder, Lenz, Leo- 
nardi, Limbeek, Ljubisza, Lohninger, Makowicz, Man- 
delbliih, Margheri, Mortlitsch, Perger, Petrino, Pintar, 
Poche, Prato, Prokopowicz, Proskovetz, Ryger, Salm, 
Sawczyński, Schlegel, Schubert, Steinbrecher, Stieger, 
van der Strass, Sulikowski, Svetec, Szeleszczyński, 
Theumer, Tinti, Toman, Tomanek, Tunner, Victorin, 
Vidulicz, Vrinths, Wahl, Waser, Weichs, Widmann, 
Wintersberg, Zaillner i dr. Zyblikiewicz. 

Za odroczeniem: Bauer, Bergmiller, Bibus, Co- 
lombani, Conti, Demel, Durckheim, Dietrich (ze Szląz- 
kaj, Fetz, Gross (z Reichenbergu), Gschnitzer, Hermet, 
Klier, Klun, Kuranda, Liebig, Lumbe, Mayer, Mayer- 
hoffer, Mende, Miller, Neuman, Pauer Jan, Pauer 
Bernard, Peyr, Kechbaner, Roser, Schier, Schindler, 
Schneider, Skene, Spiegel, Stamm, Steffens, Stockau, 
Streernvitz, Tschabuschnigg, Wachter, Weidele, Wenz- 
liczke, Wickhoff, Wolfrum i Zediwitz, 

To charakterystyczne, łe za nieobecnego Tomusia 
jakiś Niemiec trzy razy wołał Ja! 

Z obliczenia głosów okazało się, Że wniosek 
Kliera pozyskał tylko 47 głosów — 84 głosów padło 
przeciwko niemu. 

Niemcy są solidarni tylko tam, gdzie idzie o ra- 
towanie centralizmu, ale nawet w tak podrzędnej 
stosunkowo sprawie, jak niniejsza, nie zdobyli się na 
jakąkolwiek jednomyślność, pomimo całotygodniowej 
agitacji najżywszej, 

W rozprawie szczegółowej przyjęto $. 1. projektu 
rządowego bez dyskusji. Brzmi On jak następuje: 

„$. 1. Podatkowi zarobkowemu podlega prowa- 
dzenie przedsiębiorstwa zarobkowego albo wykonywanie 
przynoszącego zysk zatrudnienia w obrębie zastąpio- 
nych w Radzie państwa krółestwach i krajach, a to 
bez różnicy, czy przedsiębiorstwo lub zatrudnienie wy- 
konywane albo prowadzone jest samoistnie lub czy też 
w stosunku służbowym lub zarobniczym.* 

Nad 8. 2. wywiązała się nadzwyczaj obszerna 
dyskusja. Reprezentanci rozmaitych klas społeczeń- 
stwa starali się zmienić brzmienie tego paragrafu po 
myśli reprezentowanego przez nich interesu — nali- 
czyłem dziewięć poprawek. Zabierali głos pp. 
Schier, Reciibauer (dwa razy), Lohniuger, Weidela 
(dwa razy), Wolfrum, Diirekheim, Wickhoff, Perger, 
Lippmann, Stamm, Kaiser, minister Brestel i sprawo- 
zdawca dr. Ryger. 

W rezultacie uchwalono ten $. w następującem 
brzmieniu : 

mŚ. 2. Podatek 
klasy : 

„Pierwsza klasa obejmuje wszystkie, przez sto- 
warzyszenia akcyjne i komandytowe na akcje prowa- 
dzone przedsiębiorstwa zarobkowe, wszystkie kasy 0- 
szczędności, przynoszące zysk stowarzyszenia spożyw- 
cze i zaliczkowe, i w ogóle wszystkie stowarzyszenia 
zarobkowe, których administracja obowiązaną jest do 
publicznego składania rachunków. 

„Druga klasa obejmuje wszystkie inne samoistne, 
do pierwszej klasy niewcielone przedsiębiorstwa zarob- 
kowe i zatrudnienia. 

„Do trzeciej klasy należą dochody, wypływające 
ze stosunku słnżbowego lub zarobniczego *. 

Po przyjęciu tego $. posiedzenie zamknięto ; 
stępne zapowiedziane jest na poniedziałek. 

Ze źródeł, stojących w stosunkach z rządem, roz- 
puszczono przed kilku dniami wieść, że przybyli tu dr. 
Rieger i Sladkowski dla układania się w kwestji czes- 
kiej. Jest w tem jednak tyle tylko prawdy, Że aby 
do ostatuiej kropli wypić gorycz programu byłej mi- 
nisterjalnej mniejszości, ministerstwo  Hasner-Giskra z 
własnej inicjatywy wezwalo koryfeuszów czeskich do 
zawiązania nkładów, na co jak wiadomo najmocniej 
zżymali się ci panowie w swoim czasie. Zdaje się, że 
to manewr ze strony ministerstwa, aby odegrać ko- 
medję pojednawczości, i gdyby Czesi nie przyjęli ofia- 
rowanych im ustępstw, aby całe odium  represaliów 
późniejszych, zwalić potem na ich upor. Niechcąc słu- 
Żyć rządowi za narzędzie do tego. przywódzcy czescy 
nie przybędą podobno do Wiednia — przynajmniej 
do wczoraj wieczora nie było ich, jak wiem z pewno- 
ścią. Tutejsi Czesi szydzą z tej pojednawczości mini- 
sterstwa. 

Dziś o godzinie 2. popołudniu zawiesili zecerzy 
roboty we wszystkich drukarniach tutejszych z wyjąt- 
kiem rządowej i Nowej Pressy (częściowo). Stało się 
to niespodzianie, bo właściwie powymawiali zecerzy 
kontrakta od poniedziałku. Wczoraj podało im gre- 
mium drukarzy warunki porozumienia, a na jutro Za- 
powiedziane były posiedzenia „Stowarzyszenia wz8je” 
mnej pomocy towarzyszy drukarskich“, jakoteż wydaw- 
ców dzienników i właścicieli drukarń. dla ER wad 
się nad środkami porozumienia się, a ewentnalnie nac 
planem kampanii podczas trwania zmowy: Ra 10 
wczoraj zecerom o 2 centy więcej 7a 1000 ir 110 
godzin dziennej pracy, alọ oni żądają ist wyższej 
zapłaty, 9 godzin roboty, wyraźnych manuskryptów i 
t dE 


zarobkowy rozpada się na trzy 
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Właściciele dziesięciu wielkich politycznych 
dzienników tutejszych postanowili podobnoś wydawać 
przez czas trwania zmowy po ćwiartce tekstu, a do 
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Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują *<4u: 


We LWOWIE : Bióro Administraeji Gazety 
Narodowej przy ulicy Nawej, pod liczba 291. 
W KRAKOWIE : Księgarnia Józefa Czecha w 
rynku. W PARYŻU : na całą Francję i Auglię 
jedynie p. pułkownik Raezkowski, ruo du pon. 
da Lodi Nr. 1. We WIEDNIU: p. Haasenstein £ 
Vogler, Neuer Markt Nr. 11. W FRANKFUREIE 
nad MENEM i HAMBURGU: pp. Haasenstein 
& Yogler. W BERLINIE: p. Rudolf Mosse. 

OGŁOSZENIA przyjmują się za epłata 6 cat. 
od miejsca objętości jednego wiersza drobnym 
drukiem, oprócz opłaty stęplawej 30 cnt, za ka- 
żdorazowe umieszczenie. 

Listy reklamacyjne nieopieczętowane nić 

legają frankowanin. 


Mannskrypta drobne nie zwracają nie'. leez 
bywają niszczone. ý 


tego wkładamy będzie dodatek, zawierający to 


co wa 
wszystkich dziennikach jest jednobrzmiące, jak n. p. 
sprawozdania z posiedzeń Rady państwa, Kady miej- 


skiej, wiadomości brukowe, dostarczane przez takzwa- 
ne  Łocałcorrespondenzen, doniesienia giełdowe i t. d. 
Będzie się to nazywać Interimsblatt. 

Majątek tutejszego stowarzyszenia wzajemnej po- 
mocy drukarzy wynosi 49.200 zir. 

Dziewczęta od maszyn odbyły w zeszłą niedzielę 
mityng, na którym uchwaliły i swoje głosy połączyć 
z głosami panów zecerów. Do merytorycznej uchwały 
nie przyszło jednak -— dla braku jedności. 


Rzym d. 16. Intego. 


(X) Z radoscią wam donoszę, że biskupi galicyj- 
scy coraz piękniejsze i coraz bardziej polskie zajmują 
stanowisko na soborze. Jestto niespodzianka, napełnia- 
jaca radością serca wszystkich dobrych Polaków. Wie- 
cie już z dzienników, że ks. Ledóchowski, arcybiskup 
poznański, kierowany przez Zmartwychwstańców, po to 
jedynie starał się o urzędowe przywrócenie sobie ty- 
tułu prymasa przez stolicę Apostolską, aby być w mo- 
żności zabrania głosu w imieniu całego episkopatu i 
duchowieństwa polskiego i wyrzeczenia się wszystkich 
praw narodowych, aby przejednać cara i ocalić niby ka- 
tolicyzm pod moskiewskim zaborem. Cały ten projekt 
podyktowany był przez Bismarka i przez Zmartwych- 
wstańców, którzy dziś są najczynniejszymi ajentami 
pruskimi. Skoro biskupi galicyjscy obaczyli i przeni- 
knęli co się Święci, natychmiast bez wahania się odsu- 
nęli sie od ks. Ledóchowskiego, nie chcac popierać tego 
niegodnego frymarczenia Polską. Ks. Wierzchlejski, ks. 
Szymonowicz i ks, Pukalski, ażeby uwydatnić swoje 
zerwanie z ks. Ledóchowskim podpisali postulatum 
przeciwko nieomylności papiezkiej, pod której hasłem 
prymas chciał wszystkich Polaków skupić wkoło siebie 
na szkodę i zgubę Polski. Był to ze strony pasterzy 
galicyjskich akt Śmiały, niemal bohaterski wśród okro- 
pnego parcia, jakie stronnictwo infalibilistów wywiera 
na sobór cały. Czcigodny arcybiskup lwowski łaciń- 
skiego obrządku, któremu się należy inicjatywa tak 
odważnego kroku, wiedział dobrze, iż przez to naraża 
się na niełaskę rzymskiego dworu i zamyka sobie dro- 
gę do kardynalstwa, ale sumienie głośniej przemawia- 
ło od innych względów ; albowiem podpisanie postu- 
latum infalibilistów stanowiło przez się solidarność nie- 
rozerwalną z Ledóchowskim i poddanie się jego wła- 
dzy nad całym kościołem polskim. Owóż pytam, czy 
prawdziwi Polacy przyjąć mogli władzę, odzyskaną je- 
dynie na zagładę naszego imienia? Nie myśleliśmy 
nigdy, aby biskupi galicyjscy wyszii zwycięzko z tak 
okropnej próby, i uradowaliśmy się niewymownie, kie- 
dy in corpore odepchneli z oburzeniem sojusz z Le- 
dóchowskim. Zresztą wszystkie ich rozmowy i czyny 
na soborze Świadczą, jak głęboko przejęli się duchem 
polskim. Cud to prawdziwy, za który Opatrzności nie- 
skończone składamy dzięki ! 

Ale skoro tak się stało, potrzeba koniecznie, aby 
naród ze swojej strony oświadczył im swe uznanie i 
współczucie; potrzeba, aby ich opinia krajowa wspar- 
ła. Ilekroć ks. Strossmayer odzywa się na soborze, 
tyle razy Kroacja przyklaskujae mn jak jeden mąż, 
szle doń adresą i Śpiewa mu hozanna. U nas owszem 
obojętność najzupełniejsza panuje. Ci, którzy za gra- 
nicą występują na korzyść i w obronie Polski, znaj 
dują tylko w kraju niecheć, obmowy i zapomnienie. W 
Rzymie żadnego innego głosu nie słychać, oprócz gło- 
su Ledochowskiego i Zmartwychwstańców. I cóż dzi- 
wnego, że nami frymarczą i że nas sprzedają, kiedy 
my tak głęboko milczymy, kiedy we wszystkich ojcach 
soboru może urość sprawiedliwe mniemanie, iż niema 
innej Polski, jak ta, która ma za męczenników 00. 
Kajsiewicza w Poznaniu, ks. Goljana w Krakowie, 0. 
Kalinkę w Czasie, a braciszka Pawlewskiego w Dzien- 
niku Poznańskim ? 

Jeden z wyższych dygnitarzy moskiewskich przy- 
był tu z rozkazem informowania rządu swego 0 80D0- 
rze. Ma on przy sobie kilku sekretarzy, pisujących 
do moskiewskich dzienników. Monsignor Czacki uwija 
się tutaj, aby uklady z Moskwą mogły Pożądany o- 
trzymać skutek. „A 

Jednego z biskupów, chcących przemówić w o- 
bronie Polski na soborze, odwiódł on od tego za- 
miaru. Rzecz to jest dziś wszystkim w Rzymie wia- 
doma. s 

Zmartwychwstańcy robią propagandę miedzy bis- 
kupami za pomocą i pośrednictwem milady de la Bar- 
re Bodenham, z domu Morawskiej, z Poznańskiego, da 
my honorowej królowej Wiktorji. U pani tej co śro- 
da bywają wieczory. biskupie i arystokratyczne, na któ- 
rych Ojciec KajstowiCZ, Semeneńko i inni rej wodzą. 
Najbogatsi „legitymiści francuzcy, belgijscy i włoscy. 
najżarliws! infalibiliści, najprzywiązańsi do tronu pa- 
pieskiego książęta rzymscy tam się zbierają. O. Kaj- 
giewicz sprawił sobie nową suknię na te wieczory de 
la hauie volée. Tam zmartwychwstańcy zabierają zna- 
jomości, a milady Bodenham przedstawia ich ks. Man- 
ningowi, ks, Dechamps i t.d. jako ofiary rewolucjoni- 
stów polskich. Przedstawiła już ich nawet podobno 
margrabiemu of Bute, który — jak Wiadomo — nie- 
dawno się na katolicką wiarę nawrócił. Młody ten 20- 
letni chłopiec ma do 15 milionów franków rocznej in- 
traty, I już zarzucono sieć na tę złotą rybę, cho- 
cia? Zborowscy amerykańscy nie dali się ną tę wędkę 
złapać, Chciano koniecznie ich nawrócić i dostać z parę 
milionów za to. Księżna Odescalchi, (Polka) protektorka 
Zmartwychwstańców, zarządziła była nawet umyślne 
triduum w kościele San Romualdo na te intencję, ale 
Zborowscy zrozumieli, iż to prosta zasadzka nu ich 
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GAZETA NARODOWA z dnia 21. Tutego 1870. 


o"dkidszeń i woleli tymczasowo pozostać protestantami, | Otóż według zdania moway, powinni się panowie deputo- 


uła o jęk Samuel. 


Czynności Rady państwa. 


Wydział adresowy odbył dnia 18. b. m. posiedzenie dla 
dalszych obrad nad rezolucją galicyjska. Przyjęto przede- 
wszystkiem wniosek Rechbauera, ażeby zawiesić głoso- 
wanie w ogóle, dopóki ministerjum nie da swego zdanią o 
wszystkich punktach rezolucji. 

Wniosek dr. Kaisera, ażeby wziąć pod rozprawę na- 
tychmiast także punkt 8. rezolucji, odrzucono. Rozprawa 
zaczyna się więc od punktu 3., mianowicie lit. a) tegoż, 
żądającej ażeby „urządzanie Izb handlowych i organów han- 
dlowych przeszło pod kompetencję sejmu.“ 

Na zapytanie Skenego, co delegaci galicyjscy rozu- 
mieją pod wyrazem „urządzenie Izb handlowych“ i pod wy- 
razem „organa handlowe* odpowiada Grocholski: Or- 
ganizacja Izb handlowych musiałaby być przeprowadzoną 
według stosunków krajowych. Wyraz „organa handlowe* 
dla tego został przyjęty do ustępu niniejszego, ponieważ 
niepodobna było przewidzieć, jacy w ogóle ustanowieni mo- 
gą być reprezentanci handlu. Jednolitość państwowa jednak 
żadną miarą nie opiera się na urządzeniach Izb handlo- 
wych, a to usprawiedliwia zupełnie wniosek rezolucyjny co 
do tej litery. 

Wolfrum oświadcza, iż wtedy dopiero będzie mógł 
coś powiedzieć w tym względzie, gdy się dowie czy punkt 
ten, t. j. urządzenie fzb handlowo-przemysłowych, nadany 
ma być wszystkim krajom, bo w przeciwnym razie wyłą- 
czenie Galicji taką koncesją od innych krajów, nie dozna- 
łoby z jego strony przychylnego przyjęcia. Skene zaś są- 
dzi, iż w Galicji nie ma właściwego stanu średniego, dla 
tego więc radby mieć utrzymane dawne stanowisko Izb 
handlowych. Delegaci galicyjscy zdaniem jego, nie wyjaś- 
nili dostatecznie, co należy rozumieć pod „organami han- 
dlowemi*, niebezpiecznie zatem uchwalać takie niewyjaś- 
nione postanowienia. 

Dr. Kaiser przypomina, że w przeszłej sesji, kiedy 
w wydziale obradowano nad pojedyńczemi punktami rezo- 
lucji, był za nadaniem Żądania tej lit. Kto jest zdania, 
że prawa tego sejmowi galicyjskiemu dać nie można, ten 
mógłby właściwie oświadczyć że nic dać nie można z rez0- 
lucyjnych żądań. 

Grocholski robi uwagę, że sprawa Izb handlo- 
wych jest raczej polityczną jak ekonomiczną. Prawo han- 
dlowe w każdym razie powinno być wspólne, ożywcze jego 
organa wszakże winne być zastósowane do stosunków ga- 
licyjskich. Skoro i tej koncesji nie zrobicie Galicji, naten- 
czas w kraju; tym utwierdzi się mniemanie, iż ma on 
służyć innym krajom za targowisko tylko, i że nie dostąpi 
nigdy możności samodzielnego rozwinięcia się na tem polu. 

Skene radzi, ażeby utrzymać uchwałę zeszłoroczną, 
iż co do punktu tego Rada państwa skłonną jest do u- 
stępstw. 

Schindler widzi się zniewolonym do wystąpienia 
przeciw wywodom Grocholskiego, że przyłączenie się Niemiec 
całych do wspólnego prawa handlowego, nastąpiło z powo- 
dów politycznych. Niemcy tem przyłączeniem się zamie- 
rzali osiągnąć skutek wręcz przeciwny temu , do którego 
zdąża żądanie to rezolucji galicyjskiej, nietyłko bowiem 
połączyły one pod to wspólne prawo wszystkie swoje części, 
lecz przez skojarzenie tego prawa z ważnemi ustawami 
państw sobie sąsiednich, otworzyły granice swoje wspól- 
nemu obrotowi handlowemu z Francją, Belgią i Włochami. 

Według rezolucji jednak, chciałaby Galicja odłączyć 
się nawet od innych składowych części Austuji, pod pozo- 
rem, iż ekonomiczne jej stosunki innego są rodzaju, jak 
gdzieindziej. Gdyby n. p. w sprawach znaczków markowych 
i innych Galicja miała własne ustawodawstwo, zdarzyćby 
się mogło łatwo, iż powstałyby tam fabryki, któreby pod- 
rabiały wartościowe znaczki innych prowincyj austrjackich, 
jak to niedawno praktykowano w kilku fabrykach połu- 
dniowej Francji, a to byłoby wielką szkodą dla przemysłu 
krajowego. 

Dr. Rechbaner nie widzi tutaj potrzeby ani po- 
wodu takich obaw, ile że ustawodawstwo handlowe musia- 
łoby pozostać przy Radzie państwa. Delegaci galicyjscy 
bardzo niedokładnie wprawdzie wyrażali się o organach han- 
dlowych, nie mogli oni jednak mieć tu na myśli, iż Galicja 
miałaby prawo urządzać także własne konzulaty Możnaby 
Zresztą w odnośnej uchwale powiedzieć wyraźnie, iż przysłu- 
ła sejmowi galicyjskiemu prawo urządzania organów handlo- 
wych, z wyjątkiem konsulatów. 

Wolfrum nadmienia, iż gospodarstwo i przemysł w 
Austrji zawsze jeszcze stoją w drugim rzędzie, podczas gdy 
winne już obecnie stać tak jak w Anglii, w pierwszym 
rzędzie. Nie pojmuje więc, dlaczego Galicja dąży do oder- 
wania się od ustawodawstwa państwowego w sprawach han- 
dlowych, i musi przypuszczać, że grają tu rolę względy po- 
lityczne. 

Czerkawski odpowiada Wolfrumowi, iż w wywo- 
dach swoich zaszedł za daleko. lnne są obecnie doświad- 
czenia. Rządzono dotąd Galicją według jednego szablonu 
z innemi krajami koronnemi. Podnieść też należy okoli- 
czność, iż Izby handlowe stanowią odrębne ciała wyborcze, 
z któregoto powodu mianowicie kraj przywiązuje do nich 
wielkie znaczenie. Byłoby to w najwyższym stopniu niena- 
turalnem, gdyby Izby handlowe po za krajem szukały swe- 
go interesu. 

Dr. Perger oświadcza, że urządzanie Izb handlowych 
należy do ustawodawstwa państwowego, a dowód tego jest 
w $. 11. lit. d) ustawy zasadniczej, gdzie jest mowa o u- 
stawodawstwie handlowem, i lit. e), o ustawodawstwie 
przemysłowem i ochronie pierwowzorów. Rada państwa 
nchwaliła też ustawę o Izbach handlowych. Żądanie to 
sejmu galicyjskiego, inwolwuje tylko jakiś wzgląd poli- 
tyczny. 

Dr. Limbek podziela zdanie, czyli raczej podejrzy- 

wania bezzasadne, a najwłaściwiej wykręty poprzedniego 
mowcy. Dr. Zaillner oświadcza też, że uchwałą zeszło- 
roczną nie czuje się obecnie związanym, głosował bowiem 
naówczas przeciw temu żądaniu galicyjskiego sejmu, przy- 
łącza się więc do poglądów dr. Pexgera. 
„. Dr. Dienstl wskazuje na okoliczność, że przecież 
już w zeszłej sesji skłaniano się do udzielenia tej koncesji 
Galicji, i przypomina dalej, że i ustawa o księgach grun- 
towych zawiera taką koncesję. 

Br.Tinti oświadcza ponownie, że w tym względzie dać 
można Galicji tyle tylko, ile, dać będzie można innym kra- 
jom, sądzi oraz, že przez zaprowadzenie wyborów bezpośre- 
dnich usunęłoby się wszelkie trudności, wtedy bowiem 
Izby handłowe nie miałyby już prawa wyboru. 

Dr. Dietrich zgadza się na przyznanie tej litery. 

bw. Grocholski. Co do głównego przedmiotu tej 
kwestji, idzie tu w każdym razie o. praktyczną doniosłość. Dr, 
Perger żądał udowodnienia właściwości i szczególnych sto- 
sunków, któremiby uzasadniono ten wyjątek dla Galicji. 


wani w pojedyńczych prowincjach zająć rozpatrzeniem wła- 
ściwości i szczególnych stosunków, lecz wykazywanie ich 
nie jest obowiązkiem galicyjskich deputowanych. 

Dostatecznem będzie wskazanie, że przemysł galicyjski 
wobec przemysłowości innych prowincyj jest słabszy, Z cze- 
go wypływa, iż potrzebne tu są szczególne zarządzenia. 

Następnie przenoszą się obrady do punktu 3 nad lit, 
b), „ustawodawstwo co do zakładów kredytowych, ubezpie- 
czeń, banków i kas oszczędności z wyjątkiem banków wy- 
dających noty.“ 

Baron Tinti zgodziłby się, ażeby ustawodawstwo co 
do urządzania kas oszczędności przyznano tak Galicji, jako- 
też innym krajom, zdaje mu się zaś, iż nie uchodzi odda- 
wać pojedyńczym sejmom także i ustawodawstwa co do za- 
kładów kredytowych i banków. 

Skene. Co do ustawodawstwa o zakładach kredyto- 
wych widzi się zniewolonym przyłączyć do zapatrywań ba- 
rona Tintiego, musi się jednak sprzeciwić pozostawieniu 
sejmowi galicyjskiemu nawet ustawodawstwa co do kas o- 
szczędności. 

Dr. Kaiser Życzy sobie, ażeby mu wyjaśnili depu- 
towani galicyjscy, czy chodzi tu tylko o określenia admi- 
nistratywne, czy zaś nie o zmiany istniejących ustaw han- 
dlowych. 

Dr. Grocholski odpowiada, że ustawy handlowe 
na zmiany narażone być nie powinne. Idzie tu tylko o przy- 
spieszenie w przyzwalaniu na koncesje w celu urządzania 
wspomnianych zakładów, często się bowiem przewlekało 
przyzwolenie na nie. 

Dr. Leonardi cytuje odnośny paragraf zasadniczej 
ustawy państwowej i uskarza się na niejasność w tejże li- 
tery c). Po oświadczeniach dr. Gxrocholskiego zgadza się 
na przyzwolenie i stawia wniosek: „Przyznaje się ustawo- 
dawstwu krajowemu koncesjonowanie co do istniejących 
w kraju lub w przyszłości urządzić się mających zakładów, 
z wyjątkiem banków, wypuszczających noży, i towarzystw 
akcyjnych. 

Wolfrum. Po wyjaśnieniu ze strony pana Grochol- 
skiego zgadza się z wnioskiem postawionym przez Leonar- 
diego; oświadcza wszelako, że koncesja ta mogłaby dla Ga- 
licji tylko, nie zaś i dla innych prowincyj być korzystną. 

Dr. Dienstl zgadza się również z wnioskiem Loo- 
nardiego. 

Dr. Perger zwraca uwagę, że w wielu razach udzie- 
lane koncesje pociągają za sobą także zmiany prawa oby- 
watelskiego i postępowania sądowego. 

Minister dr. Giskra odpiera zarzut przewlekania w u- 
udzielaniu koncesyj i dowodzi jak szybko, tak , że to nieraz 
kilka dni tylko trwało, uporano się z prośbami o kon- 
cesje. Uwzględnione być muszą nieodzownie ogólne po- 
stanowienia w ustawie handlowej co do towarzystw akcyj- 
nych, jakoteż uwzględnienie co do banków wypuszczających 
noty, ściśle zawarowane być musi. Co do towarzystw akcyj- 
nych tembardziej względy te podnieść musi, towarzystwa 
bowiem bankowego lub ubezpieczającego osobistość poje- 
dyńcza założyćby nie mogła. Zresztą nie zdaje musię, aże- 
by w obecnem położeniu nadawać miał punktowi temu 
szczególniejsze znaczenie. 

Po zamknięciu dyskusji nad lit. b., przychodzi lit. ce), 
według której ustawodawstwo co do prawa przynależności 
miejscowej przysługiwałoby sejmowi. 

Dr. Fr. Gross roztrząsa uzasadnienie wstępu re- 
zolucji, które usprawiedliwiać ma to ustępstwo, a które się 
opiera na historyczno-politycznej przeszłości narodowej, na 
stopniu cywilizacji i terytorjalnej rozległości Galicji. Żaden 
z tych powodów nie usprawiedliwia zmiany konstytucji a 
mianowicie zmiany ustawodawstwa co do prawa przynależ- 
ności. Musiałyby być szczególne powody przedstawione, 
istniejące dla Galicji, inaczej bowiem z przyzwolenia tego 
punktu, powstałyby wielkie anormalie. Przypnśćmy, że Ga- 
licja rozporządziłaby, iż każdy przez lat cztery nieobecny, 
traci prawo przynależności, tedy zostałby taki wobec 
istniejących ustaw, nie uzyskawszy nigdzie prawa przyna- 
leżności, bez ojczyzny, położenie, na które przyzwolić niepo- 
dobna. 

Dr. Grocholski. Wszystkie kraje związane są o- 
bowiązkami, wypływającemi z prawa przynależności. Mowca 
wskazać musi na wiele gmin ubogich, w których poumie- 
szczano urzędników, a gminy urzędników tych teraz według 
dzisiejszego prawa przynależności wraz z ich rodzinami, ja- 
ko mających prawo przynależności, zaopatrywać muszą; jest 
to stau bardzo niemiły dla gmin rzeczonych. Od czasu 
wprawdzie jak wprowadzono w szkole i urzędzie język pol- 
ski, nie tyle już okazuje się groźnym ten ciężar urzędniczy 
z ich rodzinami; mowca wszelako musi zrobić uwagę, że 
rozporządzenie to zniesione być może znowu, i Że powró- 
cić może stan pierwotny zaopatrywania urzędników w sta- 
rości i ich rodzin. Wniosek ten postawił sejm galicyjski 
tylko w celu ochronienia gmin od wielkich ciężarów. 

Kuranda. W ustawodawstwie dążymy do wielkich, 
cywilizatorskich zasad, ale ta w tym punkcie wygłoszona 
zasada, byłaby pradziwem cofnięciem się. 

Baron Tinti. Urzędnicy w Galicji 
innych prowincjach są tylko przelotni. 

Dr. Kaiser. Przyjmując tę zasadę, utrzymywaliby- 
śmy mnóstwo pozbawionych prawa przynależności, podczas 
kiedy nawet w Szwajcaxji i północnej Ameryce istnieje po- 
wszechne prawo przynależności. 

Dr. Fr. Gross zwraca uwagę, że gdyby przyjęto ten 
punkt petycji, to byłby on wymierzonym przeciw narodo- 
wości niemieckiej ciosem, na który nie zasłużyła. Wdowy 
po urzędnikach pozbawione by zostały prawa przynależno- 
ści, jak również i ich dzieci. Mowca nie może uwierzyć, aby 
tak drobnostkowe powody były prawdziwe, lecz przypu- 
szczać musi, że motywami tej uchwały sejmowej są jakieś 
głębokie polityczne powody. Nie mało Polaków przebywa 
za granicami. Na wypadek naprzykład, który przypuszczać 
można, że Galicja udzieliłaby emigrantom prawa przyna- 
leżności, staćby się mogło, iż pewna ilość obcych poddanych 
pozyskałaby w Galicji prawo przynależności, 

Schindler oświadcza, Że musi najprzód zwrócić się 
przeciw panu Grocholskiemu z uwagą, iż twierdzenie jego 
wydaje mu się bez podstawy, ażeby ubogie gminy często 
zostawały w położeniu wspierania urzędników i ich rodzin 
z tytułu prawa gminnego. Gdzie więcej jest urzędników, 
tam już z pewnością większe będą gminy, z większym za- 
tem zasobem możności płacenia. 

Dr. Giskra. Prawo przynależności i prawo obywa- 
telstwa państwowego są nierozdzielne, dlatego też Szwajca- 
rja i Ameryka przedmiot ten zachowały dla zakresu usta- 
wodawstwa związkowego. W Anglii to samo, jeźeli cudzo- 
ziemiec jaki ma otrzymać naturalizację, potrzebną jest do 
tego akcja parlamentarna. Koncesję, której domaga się Ga- 
licja, musimy przyzwolić dla wszystkich prowincyj. Dokąd 
by to jednak w takim razie doszło w Austrji z poczuciem 
prawności państwowej, to można pozostawić rozsądzeniu każ- 
demu z osobna. Rząd nie może dać w źaden sposób swego 
wotum takiej uchwale. 


tak samo jak w 
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Dr. Dienstl podnosi koszta leczenia w szpitalach 
powiatowych i domach obłąkanych i położniczych i wska- 
zuje, jakieby to znaczne zobowiązania urosły ztąd, szczegól- 
niej dla niższej Austrji, gdyby postanowienia co do prawa 
przynależności miały być zmienione. Trzebaby uciekać się 
do środków surowych, właśnie bowiem w niższej Austrji 
przebywa bardzo wielu przynależnych do Galicji. 

Dr. Grocholski zapewnia, że wcale nie ukrywała 
się jakakolwiek myśl polityczna, kiedy sejm uchwalał teu 
wniosek, i że on motywa onegoż otwarcie wypowiedział. 
Koniec posiedzenia o godzinie 2:/,. 


Kronika. 


Zgromadzenie nauczycieli szkół średnich. 
Wczoraj zgromadzili się tutejsi nauczyciele wszystkich 
gimnazjów i wyższej szkoły realnej na naradę w sprawie 
przedłożenia rządowego, dotyczącego płac nauczycielskich w 
szkołach średnich. Przedłożenie to jest bowiem nietylko 
w niektórych punktach wcale nieliberalnem i oddaje nau- 
czycieli na łaskę ministra, ale krzywdzi niektórych w na- 
bytych już prawach i nie polepsza wcale prawie bytu ma- 
terjalnego tego stanu pod tym względem oddawna upośle- 
dzonego. 

Uchwalono jednogłośnie wyprawić do Wiednia na 
wspólne koszta deputację, złożoną z dwóch członków, gdyż 
zgromadzeni byli przekonani, że koledzy ich w Krakowie 
wyprawią także jednego deputowanego, który się do wysła- 
nych nauczycieli lwowskich przyłączy. Również ughwalono 
petycję do Rady państwa, na którą podpisy we wszystkich 
krajowych szkołach średnich zbierane będą. Petycja złożo- 
ną będzie we Wiedniu na ręce jednego z delegatów na- 
szych. 

Do deputacji wybrano pp. dyrektora Sobieskiego i dr. 
Benoniego, obydwóch prawie jednogłośnie. 

— Komitet bałowy chcąc pośredniczyć w odszukaniu 
pomienianych sukień, otwiera kancelarję wywiadowczą w ho- 
telu Europejskim pod numerem 4. od 22. b. m. do 1. mar- 
ca w godzinach od 2ej do 4ej. 

Zarazem oświadcza komitet, że przyjmując pośredni- 
chwo usuwa się od wszelkiej odpowiedzialności, ciążącej Wy- 
łącznie na uprawnionym przedsiębiorcy. 

Z komitetu balu maskowego. 

— Nasze dyrekcje teatralne pojmują doskonale zna- 
czenie niedzielnego przedstawienia, które ma popu- 
laryzować sztukę dramatyczną w szerszej Sferze lud ności. 
Oto n. p. wczoraj uraczyła dyrekcja sceny krakowskiej pu- 
bliczność tamtejszą Życiem szulera, a nie mniej znakomita 
dyrekcja sceny lwowskiej przedstawiła nam wczoraj Galer- 
nika. Niech żyje sztuka dramatyczna ! 

— Beseda czeska urządza w poniedziałek t. j. dnia 
28. lutego r. b. w salach ogrodu Pojezuickiego wieczorek. 
Bliższą wiadomość poda pan Hilgartner błacharz w swoim 
skłepie na placu św. Ducha, od godziny 4ej do 6ej po pos 
łudniu. Dwa poprzednie wieczorki udały się przewybornie* 
Beseda czeska zaprasza zawsze Polaków, Rusinów, a goście 
nie mogą się dość nachwalić gościnności i uprzejmości go- 
spodarzy. 

— Trzęsienie złemi w Dorze. Do słowa donoszą, 
łe dnia 18, b. m. w nocy około godziny 10ej było trzęsie- 
mie ziemi w Dorze i Jamnie. Ludzie się przerazili i nie 
spali do rana. Zdawało się, że piece a nawet chaty się 
zawalą; naczynie pospadało z kołków. Trwało to jednak 
tylko chwilę. 

— Cieple słońce zabłysło dzisiaj nad Lwowem i wio- 
sennem tchnieniem przejęło naszą atmosferę miejską. Jest 
to dla Lwowa zwykle hasłem, że kwestja błota ulicznego 
wchodzi na porządek dzienny spraw miejskich, Polecamy 
więc tę kwestję łuskawej pieczołowitości organów czystości 
naszej nieczystej stolicy. 

— Wydział Stow. „Gwiazda“ zaprasza Szanownych 
członków honorowych i rzeczywistych na bal, który się od- 
będzie w niedzielę dnia 27. lutego b. r. w jokalnościąch te- 
goż Towarzystwa, przy ulicy Franciszkańskiej pod L 80% 
w domu dawniej Marego. 

— Wykaz ukaranych fiakrów i dorożkarzy. Dy- 
rekcja policji we Lwowie ukarała w pierwszej połowie bm. 
następujących fiakrów i dorożkarzy : 

Za samowolną zmianę stanowiska dorożkarza 1. 154. 
Za odmówienie jazdy fiakrów l. 7, 20, 33; dorożkarzy 1. 40, 
106, 107, 129. Za wyrywanie się z miejsca fiakex 1. 6. Za 
wykroczenie przeciw porządkowi przy odwożeniu gości na 
bal, doroźkarz 1. 157. Za prędką jazde fiakier 1. 32, doroż- 
karze 1. 109, 205, 209, 212. Za zostawienie powozu bez 
dozoru fiakra 1. 45, dorożkarzy 1. 7, 11, 131. Za wykrocze- 
nie przeciw porządkowi na dworcach kolejowych dorożka- 
rzy | 68, 174. Za przekroczenie taksy omnibus 1, 4, 5, 6, 
dorożkarze l. 44, 62, 64, 75. Za nieochędóstwo w powozie 
dorożkarz l. 42. Za niestawienie się na dworcach kolejo- 
wych fiakrów 1. 13, 16, 17, 26. Za opilstwo fiakra 1. 4, do- 
rożkarzy 1. 154, 186. Za nieostrożną jazdę dorożkarz l. 40. 
Za nieprzedstawienie woźnicy fiakra 1. 49, doryżkarzy 1. 70, 
212, 178, 139, 154, Za niestawienie się w czasie oznaczo- 
nym fiakra 1. 17, dorożkarza l. 160. Za wykroczenie prze- 
ciw porządkowi przed teatrem fiakra 1. 46. 

— Ze Stryja. (Podziękowanie). Szlachetnemu korpuso- 
wi oficerów 9. pułku piechoty barona Mortens, za darowa- 
ne kościołowi Stryjskiemu przybory po zniesionej kapella- 
nii pułkowej składa niniejszem podziękowanie 
Karasiewicz, proboszez. 


— Zarząd Towarzystwa ogrodniczo-sadowni- 
czego ogłasza, że skład nasion swoich przeniósi z handlu 
p. Karola Glanca do handlu Stowarzyszenia ku dostarcza- 
niu potrzeb domowych (ulica Kapitulna); uprasza zatem 
szan. członków swoich, tudzież szanowną publiczność w ogó- 
le, ażeby potrzebne nasiona albo w kancelarji Zarządu nr. 
615%, (ulica Szeroka), albo w handlu Stowarzyszenia ku 
dostarczaniu potrzeb domowych zamawiać raczyła. Donosi 
zarazem, iż już otrzymano świeży transport nasion wszel- 
kich gatunków, i że cenniki w tych dniach będą rozesłane 
— naostatek, że mając jedynie dobro powszechne na celu, 
postarano się o najlepsze nasiona A zatrzymano i nadal 
najtańsze w kraju ceny onychże. 


Ostatnie wiadomości. 


Zwracamy uwagę na naszą dzi- 
siejszą korespondencję z Rzymu. 

Presse wczorajsza pisze: „Zamięszanie w Wy- 
dziale rezolucyjnym jest okropne. Rozprawiają tam 
nad pojedyńczemi punktami rezolucji, nie rozstrzy- 
gając © nich stanowczo, zawsze w oczekiwaniu 
oświadczenia rządowego, które jednak nie jest 
wcale skore, gdyż ministerjum widocznie nie za- 


jęło jeszcze stanowczego stanowiska w tej kwestji. 
Godnym pożałowania jest plan akcji ministerstwa w 
kwestji rezolucji galicyjskiej, Nie ma ono progra- 
mu, w ciągłej obawie chwieje się między memoran- 
dum wiekszości a mniejszości i w bezowocnych za- 
pasach zostawia inicjatywę przeciwnikom. A przecie 
rząd mógł jednym zamachem położyć kres wątpli- 
wemu położeniu, gdyby był otwarcie i wyraźnie 
wypowiedział swoje zdanie o pojedyńczych punktach 
rezolucji, i gdyby był oświadczył, jak pojmuje 
„koncesje* dla Czechów. W takim razie byłoby 
można poznać bliżej rządowy program ugody i 
wszystkim  stronnictwom opozycyjnym daną by 
była sposobność ustawienia minimum swoich 
żądań na podstawie tego programu rządowego. 
Tak jednak prowadzi się bez planu rokowania 7 
Pragą, wymyka się na wszystkie strony i trawi 
się czas na rozprawach, które nie prowadzą gdziein- 
dziej, jak tylko do powiększenia wzajemnego roz- 
drażnienia. 

„Rząd i większość niemiecka, jak to już nie- 
dawno powiedzieliśmy, znajdują się w grubym błę- 
dzie , jeśli nie pojmują rezolucji galicyjskiej jako 
całości organicznej. Zasadnicza myśl rezolucji, 0- 
drębne stanowisko Galicji, winna była być przede- 
wszystkiem rozebraną, a nie punkta podrzędnego 
znaczenia. Jak skoro zapadnie decyzja co do isto- 
ty rezolucji, pojedyncze konów ii wypłyną same z 
siebie“. 

Według Politik dr. Rieger bawi obecnie w 
miasteczku prowincjonalnem Maliz, a Skrejszowski w 
Pradze i obaj wcale nie mają chęci przejechać się 
do Wiednia. Nowa Presse zaś zaznacza pogłoskę, 
iż obaj zaproszeni przywódzey czescy zażądali w 
Wiedniu przedłożenia wpierw sformułowanych 
przedmiotów obrad, zanim by się zdecydowali przy- 
być do Wiednia. 

Dzienniki czeskie z dnia 19. b. m. przewidu- 
ją już dzisiaj, iż te rokowania o ugodę nie dopro- 
wadzą do niczego. Narodni Listy na podstawie do- 
świadczenia z obrad Wydziału rezolucyjnego prze- 
powiadają tym rokowaniom rychły koniec. Pokrok 
oświadcza bez ogródek, że z dzisiejszem minister- 
stwem niepodobną jest ugoda. Gdyby bowiem ro- 
kowania miały zapowiadać pomyślny rezultat, mu- 
siałoby poprzednio źle być z panami ministrami, 
a w takim razie Czesi właśnie nie podaliby im ręki 
do ugody. „I na cóż — zapytuje Pokrok — mie- 
libyśmy w takim razie godzić się z pp. Giskrą i 
Herbstem, kiedy moglibyśmy tę ugodę mieć wprost 
z pierwszej ręki hr. Andrassego? Po cóż ma kto 
układać się z pisarzem, kiedy może z samym a- 
dwokatem?* i t. d. 

Jak donosi telegram Wanderera z Pragi, pod- 
czas ogłoszenia wyroku na Kerbera i jego spólni- 
ków, wielkie tłumy ludności zebrały się przed 
gmachem sądu karnego, odpierane przez patrole 
policyjne. Uwięziono jakiegoś ochotnika jednoro- 
cznego, za zuchwałe opieranie się wezwaniu patroli. 
Skonsygnowano całą załogę pragską. Późnym wie- 
czorem dopiero rozprószono tłumy. 

Ankieta węgierska do sprawy tytoniowej 0- 
świadczyła się za prowizorycznem zatrzymaniem 
monopolu tytoniowego, ale pod warunkiem poro- 
bienia ulg dla publiczności. — Skrajna lewica wę- 
gierska rozpadła sie stanowczo. (Jestto takzwane 
„Stronnictwo roku 48.", nie uznające dynastji ani 
ugody z r. 1867. Rozbicie nastąpiło zapewne w sku- 
tek znanego nam listu Koszuta, w którym zapiera 
się on radykalnego republikanizmu). 

Uwięzionego w Peszcie agitatora robotników, 
przeprowadzono dla braku miejsca w areszcie ratu- 
szowym do aresztu wojskowego. Ruch między ro- 
botnikami ustał był w piątek, gdy na zgroma- 
dzeniu publicznem skonstatowano, ża w dzisiejszych 
stosunkach demonstracje na nie się nie przydadzą. 

Tagblatt dowiaduje się, że w kwestji rozdziału 
kwot, będącej w związku z kwestją Pogranicza 
wojskowego, nie zapadła jeszcze w Radzie mini- 
strów Żadna uchwała i że propozycje węgierskie 
nie są jeszcze przyjęte. Owszem dr. Brestel uznał 
propozycje p. Lonyaya za niepodobne do przyjęcia, 
a Rada ministrów zgodziła się także na to zdanie. 

Hr. Taaffe ma być mianowany posłem w Mo- 
nachium. 

Według telegramu z Paryża, d. 29. bm. pro- 
kuratorja najwyższego trybunału wnosi na ks. Pio- 
tra Bonapartego oskarzenie o podwójną winę: za- 
bicie Wiktora Noira wśród okoliczności obciążają- 
cych, i usiłowanie zabicia Ulryka de Fonvielle. 
Rozprawa ostateczna prawdopodobnie odbędzie się 
w Tours. 

Z Paryża donoszą, że dogmat nieomylności 
papieża przyjdzie pod obrądy soboru dopiero po 
ponownem zebraniu się tegoż w grudniu. 

4 Rzymu donosi telegram, że papież wysłał 
do Konstantynopola monsig. Pluym z specjalnem 
pełnomocnictwem, ażeby w zarodzie stłumić roz- 
dwojenie w gminie ormiańskiej. 
| maina | NE 


Kursa z dnia 19, lutego 1870, 


godz. 6. min. 10. popołudniu. 
Wiedeń. Renta austrjacka 60.75. Akcje kredyto- 
we 266.—. Akcje banku angle - austriackiego 329,—, 
Bank obrotowy 117.25. Akcje Karola Ludwika 25450. 


Kolej południowa 243.70.  Franko-austr. 1ll—, Akcje 
banku bud. 62.75. Kolej wschodni ana ——. Akcje 
banku ludowego 68.50. Kolej Elżbiety 192.50. Losy 


1860 r. 96.50. Napoleondor 9.90. Losy 1864 r. — — 
Banku jeneraln. —.—. Tramvay —.—. Usposobienie mdłe. 
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Pociągi kolejowe na głównym dworcu 
Karola Łudwika. Podług zegaru lwowskiego.) 
Odchodzą ze Lwowa do Krakowa o g. j m. 41 rano. 


083 16 wieczór. 
A A do Czerniowiec o » 10 s 49 rano. 
= s s 6 „ 9 „ 48 wieczór. 
z » doBrod.iZłoc. o „11 „ 9 rano. 
K » 0„10 „ 8 wieczór 
Przychodzą z Krakowa do Lwowa o „10 „ 9 rano. 
» n n Os 9 „ 28 wieczór 
a z Czerniowiec » Oy Ø „21 rano. 
5 a » Oş 4 » 36 wieczór. 
w z Brodów i Złoc.„, 0, 5 „ 4 rano. 
e. 5 p O» 4 „16 wieczór 


Pociągi kolejowe na stacji lwowskiej Pod- 
zamcze. (Podług zegaru lwowskiego). 
Odchodzą de Brodów i Złoczowa o g. 11 m. 38 rano. 
Cb a o, 16 „ 34 wieczór. 
Przychodzą do Lwo. z Brod.i Złoc.o „ 4 „ 35 rano. 
nw m nO n dw. 42 wicczór, 


Przyjechali do Lwowa dnia 20. lutego. 


Hotel Langa: Roman Śchersztedt z Ro- 
sji, Maurycy Wagner z Wiednia. 

Hoteli Angielski: Józef Czarniakowski z 
Kipiaczki, Karol Rutkowski z Mizunia, Maksy- 
milian Thurman z Kołomyj,. 

Nr. 1458: Władysław Szalay z Strzałki. 

Hoteli Earopejski: Teodor hr. Lancko- 
roński z lartakowa, Leszek Muszyński z Da- 
brówki, Feliks Rozański z Zarzye, Juliusz Sierz- 
putowski z Uhrynowa. 

Wzjechali ze Lwowa dnia 20. lutego. 


Leon Laufer do Wiednia, Antoni Kokoszka 
do Czerniowiec, Teodor Fausel do Czerniowiec, 
Erazm br. Heidl do Beremiany, Seweryn Krzy- 
żanowski do Żółkwi, Apolinary Jaworski do 
skwarzawy, Leon Grodzicki do Bzianki , Bro- 
nisław Zamojski do Tetewczyc, Boleslaw Ka- 

liński do 'Frojczyc, Oktaw Orłowski do Po- 
owca, Wincenty Gorzycki do Stanimierza, 
Pawel Lanc do Horajca, Aleksander Podho- 
recki, do Ilorpina, Aleksander Radoszewski do 
Toustobaby, Klementyna hr. Orłowska do Kra- 
kowa, (i. Poppazovich do Wiednia, N. Nados- 
sivich do Wiednia. 
Przyjechali do Lwowa dnia 21. lutego 

Hote! Georga: s 
Stanislaw hr. Dzieduszycki z Gwoźdźca, Szeze- 
pan hr. Zamojski z Wysocka, Marjan Dylew- 
ski z Rolowa , Kazimierz Tuczyński z Skoryk, 
Marceli Zacharjasiewicz z Antonówki, Antoni 
Waga z Warszawy, Antonina hr. Dzieduszy- 
cka z Jezupola. 

Hotel Kuhna: Zenon Kopertyński z By- 
licy, Kajetan Rogalski z Milnic. 

Pod białym koniem: Henryk br. Brück- 
mann z Mainicz. 

Hotel Angielski: Adam ks. Poniński z 

obrostan, Feliks Gniewosz z Nowosielca, 
Henryk Kozicki z Czeremchowa, Leopold Oher- 
tyński z Stronibaby , Tytus Peszyński z Ko- 
bylan, Zenon Słonecki z Ihrowca , Karol Zdę- 
chowski ze Złoczowa, Józef Grandowski ze Sko- 
ciny, Rudolf Hauser z Dobromila. 

Hotel Langa: Edward hr. Stadnicki z 
Kresowiec, Karol Sedlaczek z Wiednia, Henryk 
Komarek z Wiednia, Józef Wienkowski z Sa- 
noka, Jan Manole z Multan, Jan Mandel z 
Wiednia. 

Wyjechali ze Lwowa dnia 21. lutego. 

Rajmund Dornbach do Żukowa, dr. Kle- 
mens Kostheim do Rzeszowa, dr. Kajetan Ma- 
ramorosz do Stanisławowa, Jan Brunieki do 
Rudy różan., Włodzimierz Hermann do Tro- 
Gciańca, Antoni Jakubowicz do Dobrowody , 
Stanisław Matkowski do Jezierna, Zdzisław 
Obertyński do Tarnowicy , Stanisław Pieńczy- 
kowski i Józef Pieńczykowski do Wybranówki. 


Stutsarda. 

M. Dienera wyroby słodowe przy- 
rządzane na parze i w próżni. 
Wyciąg słodowy 
podłag przepisu Llebiga. 

Wyborny, łatwy do strawienia, die- 
tetyezny środek na cierpienia Żołądka, 
dlą rekonwalescentów, w  słabościach 
piersiowych i gardła, ua koklusz i szkro- 
uły. 1170 1—8 
Zastępuje olej rybi Cena 70 ct. 


Wyciąg ziołowy zmięszany z 
żelazem, 


rdzo skuteczny na bladaczke i niedo- 
krewności. — Flakonik po 80 cnt. 


äebiega środek pokarmowy 
w formie wyciągu. 
tozpnszcza się jedną łyżeczką tego wy- 
igu w ciepłem mleku i tak otrzymuje 
się sławną zupę Łiebiga dla dzieci. 
Zastępaje pokarm macierzyński. 
Przepis użycia, świadectwa analizy 
najsławniejszych lekarzy, ndziela się na 
gadania. — Flaszeczka po 70 ent, w. a. 
Za opakowanie 20 et. 
Główny skład dla Lwowa w ap- 
e 


tece pod srebrnym orlem Z. Huckera 


Uwiadomienie. 
, Mam zaszczyt podać niniejszem do 
wiadomości, iż Bernharda alpejski li- 
kier ziołowy, o którego skutkach pierw- 
si medycyniery Bawarji nie wątpiś, przy- 
jąłem w Sprzedaż. Takowy bywa przez 
niemieckich lekarzy używany jako Śro- 
dek domowy przeciw niestrawnościom, 
osobliwie na brak apetytu, katar ż0- 
łądkowy. h OA ól glowy, bez- 
senności, hemoroidy i pjądaczkę. 
Nabyć można wraz z polskim lub 
niemieckim przepisem użycia | mra, 
po 70 cnt. 1168 6— 


Główny skład rozsył- 
kowy dła Galicji we Lwo- 


wie, w aptece A. Berlinera, 
pod boską opatrznością, tudzież w apt, 
. Piepesa pod złotymi lwem, w apt. 
Z. Ruckera pod srebrnym orłem iu 
E. Griinnspana apt. pod złotym orłem 
w Brodach. ż 
. Pp. aptekarze na prowincji otrzyma- 
js odpowiedni rabat. 


SYROP CHINY i ŻELAZA 


pp. Grimault & Cie., 
aptekarzy w Paryżu. 

Jest to najsilniejszy grodek toniczny. 
jaki posiada sztuka lekarska; wzmacnia 
wyczerpane organizmy 1 zasila krew zubo- 
žalą, Zalecany przez najznakomitszyci le- 
karzy, skutkuje tak na dzieciach jak na o- 
sobach dorosłych. Używany jest z pomyśl- 
nym skutkiem przeciw bladaczce, wycieńñczenju, 
nieregularności perjodycznych odptywów, zapobie- 
ga tym gwałtownym bolesciom Żołądka, 
którym kobiety zwłaszcza tak Często poq: 
legaja. Przykłada się do rozwoju organizmy, 
młodych panienek, pobudza apetyt, ułatwta tra. 
wiente, przepisuje się dzieciom /ymfatycznym, 
powraca ciału świeżość i jędrność naturalną, 

Dostać można we Lwowie W aptekach 
pp. Mikolasza, Berlinera i Rukera; W DTO- 
fiąch w apts p. Kullaka i u p. Francoza; W 

zeszowie w apf, p. Szaittera; w Krakowie 
w apt. pp. Trauczyńwkiego i Redyka, W 
Wiedniu w składach materjałów aptecznych 
Pb. Raabe i Ródera. p 1023 9—18 
r. 
ZEG IKEA a GOT Lg 


ANTARTARITIKA 
Med. dr. 5. T. Koziela 


najnowszy Środek, leczący niezawodnie 

i predko gościec, reumatyzm iz tych 

że wynikające cierpienia nerwowe 

w stawach i inne bole powstałe z o- 
puchnięcia, 


Główny skład dla Galicji w ap- 
tece A. Berlinera we Lwowie. 


Cena: Krople po 90 ent., maść po 
l złr. 10 ent. 1167 6—6 


(Zi ORAWY 0 ORA") 


Dla cierpiących na rupture w spodnich częściach. 
Masó na ruptury 


Gottlieba Siurzeneggera w Ierisau, w Szwajcarji, jest dowiedzionym 

wynalazkiem, która przez tylekrotne, szybkie i zadziwiające wyleczenie, 

nawet zastarzałych cierpień rupturowych, tak przez lekarzy jakvteż przez 

cierpiących nzuanie otrzymała. Maść ta leczy nietylko bez sprowadzenia 

jakiegokolwiek zapalenia lub bolów — ale przeciwnie usuwa w krótkim 
czasie cierpienia ruptury. 


Cena słoika wraz z przepisem użycia po 3 złr. 20 cunt. 


Dostać można tak u wynalazey jakoteż w aptece 
Z. Ruckera we Lwowie. 1169 6—6 


Garreta siewniki rzędowe, 


koniczynę podłnę dr. Bernardiego, 
Plugi anglo-amerykańskie A ì 
Przetrząsacze do siana i grabie konne | 
Przyrządy do płagów parowych i bron 
Patentowane kotly bezpieczeństwa 
zaleca i btrzymaje na składzie fabryka machin rolniczych 


w Bedford 


JULIUSZA C ARROW A, Smichów 24 w Pradze. 


Reprezentacja dla Galieji u J. Borgenichta w Tarnowie. 
sa~ Cenniki gratis I franko. -x% 


s Ś r, uprzywilejowany 
prawdziwy DORSCH z aiia bezwonny 
smaczny olej 2 RNG 


(Leberthran - Oehl,) 


Ten jedyny c. k. wyłącznym przywilejem, więcej niż od trzynastu łat istniejącym 
zastrzeżony Olej z tranu wątrobiego, którego naturalny skład i lekarska siła lecznicza, 
szczególniej w zajeciach piersi i płuc, niemniej przeciw szkrofułom, gruczołom i wyrzu- 
tom skórnym, przez ciąsłe próby, tak w ogólnym szpitalu, jako też w innych publicznych 
i prywatnych zakładach leczniczych w Wiedniu, niemniej przez dokładny rozbiór doko- 
nany przez profesorów, chemików patologiczuych i sgdowo: krajowych, bezsprzecznie do- 
wiedztoną została, a który na przytoczone Choroby od dawna już jako najwyborniejszy 
środek uznany został, odznacza się pomiędzy wszystkiemi w handla znachodzącemi się 
tranami wątrąbowemi, nietylko przez swą czystość i swój przyjemny smak, ale SzCZe- 
gólnie, że wołaym jest od wszelkich smrodliwych. wstręt wzbudzających składa ików, a 


tem samem łatwym jest do zażywaaia przez delikatnych pacjentów i dzieci. 


Świadectwa o dobroci i skuteczności tego prawdziwego Oleju tranowego z wątroby 
miętugowej wystawione przez profesorów i lekarzy, leżą w moim kantorze do przejrzenia, 


i są częściowo umieszczone w prospekcie dodawanym do baźdej flaszki. 


Jedna butelka (trójkątna z białego szkła, z oddanym napisem, białą eynową ka- 


bzłą opatrzona) kosztuje 1 złr. w. a. 
1041 18—28 


Wilhelm Maager, 
w Wiedniu I. Bickerstrasse Nr. 12. 
(dawniej Korbuly et. Com. 


W Galicji i Bukowinie następujące Składy c. k. nprzywilejowanego prawdziwego 


bezwonnego i smacznego Oleju z tranu wątroby miętusowej : 


w KRAKOWIE: apt. Fl. Sawiczewskiego i Haadel p. J. N. Waltera we Lwowie 
apt. „pod Aniołem* i Sara Wolf, 
w Buczaczu Stef. Kercel w Czerniowcąch J. Weiss. i Wilh. Alth et Krzyżanwski, w Ho- 
rodence Julian Nenburg apt., w Kołomyi M. Bolchower, Sam. Herrmaan, Dawid Kramer 
i Maks. Nowicki aptekarz, w Kossowie Kamil Mordko, w Monasterzyskach, J. Lipschiitz, 
w Stanisławowie Kalman 


apteka p. Z. Ruckera w Tarnowie Jan Czemeryński, 


Nowym Saczu S. Lichtmann, w Oświęcimie L, Grzesieki, J 
Jonis kapid. w Suczawie Bracia Józefowieze, w Zaleszczykach Józef Kodrębski. 


Nasiona. 


W celu nłatwienia z zbliżającą wiosną 
z jednej strony sprzedaży nasion, różnych 
płodów okopowych i pastewnych, rada upra- 
sza P. T. Panów gospodarzy byłego 
obwodu czortkowskiego. ażeby najdalej do 
20. lutego r.b. raczyli przysłać wykazy ile 
i po jakiej cenie mają do zbycia nasienia : 
grochu, bobiku, fasoli, wyki, 
koniczyny , esparcety, luceray, moharu, 
sorghum , — dalej bnraków i marchwi pa- 
stewnej — również i innych gatunków zbo- 
ža, które się korzystne okazały etc. etc. pod 
adresem: Piotr Znbrzycki w Lisoweach , 
poczta Tłuste, ażeby te wykazy w ciagu 
lutego zestawione i członkom oddziału ro- 
zesłane być mogły. 1359 3—3 

Z Rady oddziałn Buczacko-Czortkowsko- 5 
Zaleszczyckiego d. 1. lutego 1570. 


cy) 


g 


4' „procentowe 
procentowe 
»' „procentowe 
6 procentowe 


(Canabis indica) 
PP. Grimault et Cie apt. w Paryżu. 

Wszelkie środki aż do dziś używane 
przeciw astmom w jakiej by nie były for- 
mie i postaci, miały za podstawę bellado- 
nę, stramonium, nikotynę albo opium. Nie- 
dawne doświadczenia dokonane w Niem- 
czech, a powtórzone we Francji przekonały, 
że konopie indyjskie z Bengalu (canahis 
indica) posiadają własności skuteczne do 
zadziwienia przeciw tej słabości, jak rów- 
uież przeciw kaszlom nerwowym. sū- 
chotom gardlanym, zakatarzeniu, ochry- 
płości i utracie głosu, newralgiom twa- 
rzy i bezsennoścl. 1019 11—24 

Dostać można we Lwowie w aptekach 
pp. Mikolascha, Berlinera i Ruckera; w Bro- 
dach w aptece p. Kullak i p. Franzos; w 
Rzeszowie w aptece p. Szaitera; w Krako- 
wie w aptekach pp. Trauczyńskiego i Re- 
dyka, w Wiedniu w składach materjałów 
aptecznych pp. Raabe i Róder. 


Stanowczy sposób leczenia 
chorób płciowych wszelkich 
wyrzutów.ran syfilitycznych 


Dra Chable w Paryżu. 
rue Vivienne, 36, 


p É PUR ATIF Skateczność syropu 


roślinnego genT 

kurjalnego przeciw 
du SANG lissom. Gwóltycze 
nym ranom, zanieczyszczeniu krwi, tak 
stanowczą SIę okazała, że ją dzisiaj 60.000 
listów dziękczynnych ze wszystkich stron 
Świata jak najzaszczytniej popiera, wielbige 
Bzczególniej przy Jego nżyciu kąpieli mi- 
neralnej również Dra Chabie, 


ETEA (yjPrzyjemnego smuku a 
COBI DE w swem działaniu łago- 
, Ł 


dny syrop Cytrynia: | 
PBC. nu żelaza Dr. Chable 
do dzis w użyciu będące, a trudne do za- 
życia, wskutkach zag swoich watpliwe kube- 


Waga decymalna, 


Waga na bydło. 3 
L. Buganyi i Sp. Fabrykant wag i ciężarków w Wiedniu. 
Skład: Stadt. Singerstrasse Nr. 10. — Fabryka: Margarethen, Griesgasse Nr. 26, w Wiedniu. 


by i kopajwy z rzedu lekarstw wypiera. 
Bądź w Sprycowaniąch,bądź wewnętrznie 
użyty, pokonywa z pewnością wszystkie 
nieznośue dolegliwości, jakiemi sa: rze- 
żączki, upławy, Osłabienie kanału, oto- 
ki pęcherza. Te 1013 19-48 

Z powyżej wymlenlonemi. specyficznemi 
środkami, łączy się jeszcze maść przeciw- 
liszajowa preparacja do kąpieli mine- 
ralnych (Baius minéraux), maść przeciw 
hemoroidalna, pigułki wyczyniające ze 
krwi Zarazę. 

We Lwowie jedynie w Aptece p. Pio- 
tra Mikolascha. w Brodach w aptece p. Knl- 
lak, w Krakowie w aptece p. Irauczyń- 
skiego. 


1050 32—39 


Vietoria-Drill Schocitlera et Andréego w Berlinie — Carowa 
e. k. unrzyw. siewniki do buraków, na 3, 4 lub 5 rzędów — Smytha 
> siewniki szerokorzutowe z systemem łyżkowym — Siewniki na 


ze słynnej fabryki J. i F. Howarda 


1034 35-43 


tranu wątrob. 


„ k. uprz. galic. akcyjny 


wydaje we Lwowie i przez Filie w Krakowie, Czerniowcach, Białej, Tarno- 


szocowicy , pocz 


awszy od 20. października 1869. 


wypłacalne 
wypłacalne w 14 dni po wypowiedzeniu, 
wypłacalne w 30 dni po wypowiedzeniu, 


wypłacalne w 60 dni po wypowiedzeniu. 


Asygnaty kasowe Banku Hipotecznego pierwszych dwu kategoryj w obiegu będące, 
mogą na żądanie interesowanych zostać przepisane na jedną z drugich dwu kategoryj. 
Lwów 18. pażdziernika 1869. 


- 1093 5—9 


Kute, przez e. k. urząd cymentniczy w Wiedniu zbadane i ostemplowane 


WwW agi decy maline 1 


FH Ex JĄ 


Tysiace osób przez zręczne operacje na giełdzie szybko i bez trudu dosz? 
"4 ei gaia codziennie widujemy najwymowniejsze tego dowody- i KA AFEA korzystne interesa mają DYĆ 
udziałem tylko pewnych sfer uprzywilejowanych? — Ażeby prywatny 


Kantor dla interesów gieldowych 


w którym każdy (w Wiedniu lub na prowincji) przy mał 
papierów korzyść ciągnąć może, nie będąc zmuszony 


. T. publiczność, zwłaszcza obecnie ie: obi Fatai i 
zatem P. T Pie SRA o będę, Programy bezpłatoie; objaśnienia udzielają się z wszelką gotowością 


GAZETA NARODOWA z dnia 21. Lutego 1870. 3 


Krocie tysięcy ludzi 


zawdzięczają swoje piękne włosy jedynemu, wyłącznie istniejące- 
mu, najpewniejszemu i najlepszemu 


Środkowi na porost włosów. 


Niema nie lepszego na utrzymanie i wznie- 
cenie porostu włosów na głowie 


Austrji, króla Węgier i 
Czech itd. itd., wyłącznym 
e. k. przywilejem dla ea- 
łego ubszaru c.k. państw 
austr. wraz z krajami ko- 


jak ta we wszystkich czę- 
ściąch świata znana i słyn- 
na, przez zuakomitości mę- 
dyczna rozbierana , naj- 
chlabniejszemi skutkami 
uwieńczona, przez Jego rony węgierskiej paten- 
e. k. apost. Mość Fran- tem z dnia 18. listopada 


0 *, 1865, l. 15.810/1892 odBzcze- 
ciszka Józefa l. cesarza A ko niona, y 


Pomada rezedowa do kędzierzawienia 


która przy regularnem używanin, pokrywa wyłysiałe miejsca na glowie 
najgęstszym włosem, siwe lab rude włosy dostają kolora ciemnego, 
wzmacnia miejsca porostu w sposób 
zadziwiajscy, usuwa parple w przecią- 
za kilku dni, zapobiega wypadaniu wto- 
sów w najkrótszym czasie na Zawsze, 
nadaje włosom nataralny połysk, tako- 
wy będzie 


strzepiony 


Wi zachowaje go przed osiwieniem W 
najpóźnie,sze lata. ; 
Przez przyjemną woń i pyszną wypra- | pł” 

wę. bywa ta pomada ozdobg na stole to. | ma 
DANAN zjetowym. P/i WUR, 
z Cena sleika wraz z przepisem użycia (w 6 językach) po 1 złr~30 ct 
Z przesyłką 1 złr. 60 et. 
HEF Odprzedający otrzymają znaczny rabat. "ag 


Fabryka i centralny skład rozsyłkowy en gros eť en detail u 


Eá arola Polt 


fabrykanta perfum i właściciela wielu c. k. przywilejów w Wiedniu 


Hernals, Annagasse 15, we własnym domu, 


dokąd upraszam wszystkie ziecenia wysyłać. Zlecenia z prowincji za przesłan em 
gotówki lub zaliczka pocztową załatwiam najspieszniej. 


Główne slsłaedy we Iswowie isdynie u pp. Zygmun- 
ta Rackera apt, Adolfa Berlinera apt. i Franciszka Ehrlicha, handei tuwa- 
rów galanteryjnych ; 

na prowincjach n pp. è 

w Krakowie u Józefa Jahna. w Tarnowie u F. A. Wielogórskiego, w 

Brzeżanach u apt. Józefa Zminkowskiego. 


Uwa a Tak jak z każdym znaczniejsczm wyrobem, tak samo dzieją się 
3 2 e z nioiejszem fałszerstwa, dla tego upraszam przy kupnie udawać 
się tylko do powyżej zamieszezonych firm, z wyrażnem zadaniem, prawdziwej 
prawdziwej pomady rezedewej Karoia Polta z Wiednia , Í uważao na markę 
ochronną. 1277 3—20 


ank hipoteczny 


polu i Samborze 


w S$ dni po wypowiedzeniu, 


Dyrekcja. 


czworokątne, nieprzewyższone pod względem trwałości z jednej 
a dokładności z drugiej strony (z ośmio-letnią gwarancją), 
unoszące ciężaru: 1, 2. 3. 5, 10, 15, 20, 25, 30, 40, 50 cetnarów s 
po cenie: 18, 21, 26, 35, 45, :5, 10. 8, 90, 100, 110 złr.; 
potrzebne do tego ciężarki nadzwyczajnie tanio. bag 
Następnie kute, wypróhowane wagi na bydło dla każdego majątku, browaru, gorzel0!, 
fabryk cukru niezbędne,dla handlarzy bydła nadzwyczaj potrzebne (z 10-letnią gwaranoją, 
unoszące ciężaru: 15, (20. 25, 30, 40, 50 cetnarów FE a 
po cenie: 150, 170, 2.0, 250, 800, 350 ałr.,  żelaznemi poręczami i cię- 
Żarkami zaopatrzone. Bez poręczy każda waga o 50 złr., a z drewnianemi poręozami 
o 35 złr. taniej. i 
Wagifbalansowe ,dlag każdego handlu drobiazgowego nagli co potrzebne, nieprze. 
«Į wyższone co do wykwintnego urządzemia, ścisłością wrażliwośCi. 
Szalkijdo odejmowania dostarczamy dla każdego handla. odpowiednio + KU a przy- 
tem wedłog wszelkich danych wskazówek (z 5letnią śm. a)" 
unoszące ciężaru: 1, 2, 4 10, 20, 80. 40. 50. 65 8o fantów 
po cenie: 5, 6, 7.50, 12, 15, 18, 20, 38 26. 20. 30 zir. 
Wagi pomostowe, knte, urzędownie sprawdzone, do ważenis wozów naładowanych 
lub frachtowycb, jednej lub więcej sztuk bydła, (Z + 4 APA 
unoszące cieżarn: 50 60, 70, 80, 100, 120. 150, +00, . 500 cetnarów 
po cenie: 850 400, 45u,.500, 550, 000, 650. 720, 900, 1209 zir, 
Oprócz tego wszelkie inne możebne wagi ciężarkowe. PR PDB wykonywujs się 
bezzwłocznie po przesłaniu pieniędzy lub za Podraniem pocztowem. 


doszło do bogactwa, które przewyższyło najśmielsze 


m 080b0m, zda 


iełd i żebnić 
ABY gieldy znajdnjiącym się, umo 


korzystny ndział, urzą 


ej wkładce od 100 złr. do 200 złr. ; enla sig lub spadania 
m H kupowania lub sprowadzania takowych papierów. Zapraszam 
nizko upadłych kursach, do łaskawych poleceń, które szybko i aku- 
caril Stein, Comptoir für Börsengeschäfte, 

Wiedeń I. Tiefer Graben, 17. 


Dwie Klacze. 
siwe wovowe 1:%/, m. Gcio le nie stada Ja- 
rycznws*18-(, Og'Pr Sk»rozniady 15%, mia- 
ry 6eo leini sirda Kledriavski go, ogier 
siao srokaty 14/4 miary Scio letni £ą do 
sprzeda» a w «dı kich ćwierć mil. od 
stac i k- lei czer. w S'arems ole. 1431 2—2 


A parat 
Gorzelniany. 


Zarząd dóbr hrabstwa Tar- 
nowskiego w Gumniskach, ma do 
zbysia, miedziany mało używany 


aparat gorzelniany. 1411 2-5 
Bliże ej wiadomości ndzieli Wny Za- 
jączkowski, budowniczy w Tarnowie 


tolwarku wsi Nenrybki, własności B'e- 
lawskiego , pół mili od Przemyśla i 
stacji kolei żelaznej, jesr 60% sztuk 
szczepów 3-letnich wysokopiennych 
abłoni zimowych doborowego gatun- 
ku, sztuk« pr 5) do 60 ceutów , do 
sprzedania ; także 1 cetnar nasienia Lurer- 
ny niebiesko kwitnącej za 30 złr., — kilka 
garncy grochu karłowego bardzo raniego i 
plennego po 1 zł.26 grochu cukrowego po 
80 e. 180korcy wielogrochu rychl:ku pelne- 
go bardzo ładnego równo z pszenicą doj- 
rzewaiąceg», korzec po 8 zir. bez worka, 
z odstawy do kolei; — łaskawe zamówie- 
nia listownie franco uprasza się na miejscu u 
właściciela. 1409 2—3 
Z sarządu ekonomicznego Nehrybka 
poczta Przemysł. 


E” daje się do pows.erhnej wiado- 
muśgri. że pp. Erazm Remer. Wa- 
oław Giż,ck, Konstancja. Leokadia i Hnn- 
ryk Inesy, jako w '*/, częściach do spadku 
po sp. Antor m Remerze konkurujacy de- 
klarowani spadkobiercy. przeciwko uchwa- 
le o. k, Sądu obwodowego Stanisławowskie- 
go s 31. Grndnia 1869 |. 16526, która bez 
udziału onych spadkobierców — pnbliczną 
licytację dzierżawy spadkowych dóbr Rad- 
cza i Iwanikówka , na dniu 21. lutego i 7. 
marca 1870 rozpisano, do wyższych instan- 
cji — rekurs załużyli, 1408 2—2 


Wezwanie 


do wszystkich tych , którzyby jakiegobadź 
rodzaju żądania do p. Zygmunta „Jbe- 
chewskiego mieli, sżeby takowe pod do- 
kładnem określeniem aumy, najdalej do 10. 
marea r.b. pod adresem : Władystaw Melbe- 
chowski, Oleksince poczta Tłuste, jąpieść rę 
1401 2— 


czyli. 
Lwów 15. lutego 1870. 


Obwieszczenie. 


W kan'elarji Zakładu zastawnicze gu 
lwowskiego „Pii Montis* odhędzie się na 
dnin 28, marca 1870. w z <ykłych godzinach 
publiezaa licytacja, na której saregłe ktej- 
noty, srebra i inne fanty sprzedawane będą. 

Lwów 15. lutego 1570, 1397 2—3 


L. 9406. 


Ogłoszenie konkursu. 

W wykonaniu uchwały Rady mia- 
sta Lwowa z daia 12- i 20. stycsnia, 
tudzież 3. lutego 1870 ogłasza się 
niniejszem konkurs na plan gmachu 
nowego, z przeznaczeniem na hotel, w 
miejscu realaości miejskiej pod mr. 
133. 134 i 130%, (hotel angielski i 
Majerówka) stanąć mającego, wyzna- 
czając za zupełnie odpowiadający iz 
pomiędzy współubiegających się za 
najlepszy uznany plan nagrode w kwo- 
cie 2000 zir. w. a. za następuy zaś 
również odpowiedni plan nagrodę w 
kwocie 500 złr. w. a. 

Prog am staaąć mającego gma- 
chu według warunków uchwalonych 
przez Radę miejską ułożon:, wraz z 
plauem »,tuacyjnyw gruntu pod tenże 
gmach. przeznaczonego w urzędzie bu- 
do«niczym za zgłoszeniem się bądż 
ustnem bądź pisemaem, otrzymać mÉ- 
tna, 

Każdy do ubiegania się o nagro- 
dę preozuaczony plan powioien Bá 
zazn.c.ony łaściwą aewizą projekta- 
jącego, a w dolączonej do teg Ż pla- 
uu kupercie, z<pieczętowanej, opatrzo- 
vej z wi=r. chu tą s«mą dewizą nale- 
ży vmieścić karieczkę, na której imię 
i nazwisko tudzież miejsce zamieszka- 
nia projektującego dokładnie ma być 
wyrażone. 

Nagrodzone plany stają się wła 
snością gminy, plany zaś nieuwzglę- 
dnione zwrócone zostaną bez otwar- 
cia koperty za złżeniem karty zwro- 
tnej. 1892 3—3 

Czas do złożenia rzeczonego pla- 
na w Prezydjum Magistratu oznacza 
się po koniec grudoia 1870 roku. 

Od Magistratu król. stołec. miasta. 

Lwów d. 10. Lutego 1870r. 


Dy m*«* Rx «jj za 
Towarz. przyjaciół sztuk 


pięknych we Lwowie, 
zawiadamia niniejszem, że wystawa dzieł sztu- 
ki za rok 1869--/0, otwartą zostania z dniem 
10. kwietnia 1870, i trwać będzie 2 miesięcy. 

Dyrekcja ma zaszczyt zaprosić szanownych 
panów artystów do licznego udziału, oraz nad- 
mienia, że przesyłki przyjmują się już od 15. 
marca, i takowe winne być przesłane pod a- 
dresem : Na wystawę sztu%s pięknych we Lwowie" 

Dyrekcja ponosi koszta transportu od ta- 
kich przesyłek, które nadejdą zwykłym po- 
ciągiem towarowym, wyjąwszy, gdy- 
by paczka była bardze mała, i tylko pocztą 
lub pociągiem pospiesznym mogłaby być prze- 


słaną. i 

kto z szanownych panów artystów, miał- 
by do przesłania pakę niezwykłych rozmiarów 
lub niezwykłego ciężaru , raczy się wprzódy z 
z Dyrekcją porozumieć. 

Przesyłki spóźnione, nadchodzące dwa ty- 
godnie przed zamknięciem wystawy, przesyła- 
jący winien sam opłacić, 


3—3 


Wydawca ; Teofil Szumski, 


Z Dyrekcji Towarz. przyj. sztuk | 


1370 pięknych we Lwowie. 


GAZETA NARODOWA z dnia 21. Lutego 1870. 


© Nafte Z 


niezapalną, całkiem caystą dostanie 

taniej 

jak w sklepach naftowych drobiazgowo kū- 

puje. — Kto w mojej fabryce uaprzeciw 

sw. Łazarza od razu najmniej ćwierć cetna- 

ra kupi, Stosowne naczynie za małą kaucją 

wypużyczam, 1381 2—9 
Piotr Miączyński. 


fahrysant nalfry we Lwowie. 


me 
Du favrykt c. k, uprzywil. 


ARCANUM. 


Srodek na wytępienie szczu- 
rów, myszy domowych i 
polnych, kretów, skrzeczek 
i szwabów. w Wiedniu, Neu- 

baugasse Nr. 70 

Brugau w Styrji d. 15 
dziernika 1863. 

Ponieważ w naszych fabry- 
kach używaliśny wasze e. k. 
pat. arcanum z wielkim sku 
tkiem, przeto upraszamy o przy- 
słanie nzm adwrotn'e G paczek. 

Z nszanoawaniem 

Dyrekcja c. k. uprz. przę- 

dzalni w Neudau i Gur- 

gau w Stycji. 

e Takzwane arkanum jest do 
nabycia we Lwowie iedynie i wyłącznie 
w handu p. F W. Królikowskiego pod 
1. 804%, w Krakowie u pp. Józefa Jahna 
i Jakóbą Goldwassera, w Tarnowie u p. 
W:elogór kiego, w Przemyślu n p. Gai- 
detschki, w Rzeszowie u p. J. Schaittera 
i Sp. w Czerniowcach u p. J. Haasa. 

Cena za wielką dozis tego środka w 
blaszanej puszce 1 zł:. 10 cnt., za małą 90 
cent. Maść cytrynowa za słoik 50 cnt. 

Dla zamiejscowych nawet poje- 
dyńcze porcje przesyłają się za pobraniem 
pocztowem. 1336 2—9 


1341 3—4 


paż- 


Sławny p 
Balsam Vetorini: go 


: z swej szybkiej skuteczności w ró- 

żnych cierpieniach, środek hygeniczno-toa- 
letowy, jest du nabycia tak we Lwowie ja- 
koteż i na prowincii prawie we wszystkich 
aptekach i sklepach materjałowych. 


g W Gromniku 
(powiat Tarnowski) bedą za o- 
plata puszezane ` 
dwa Ogiery 


pełnej krwi angielskiej, jak i inne tak an- 
gielskiego jak orientalnego pochodzenia. 

~ Jeden ogier pełnej krwi angielskiej, jak 
1 dwa orieotalna moga być sprzedane. 
Bliżeza wiadomość u właściciela Gremnika 
p'ozta Ciężkowice. 1388 2-2 


BRE Do sprzedania z wol- 
nej ręki 147 2—3 


ww i iza 


pod l, 679% naprzeciw ogrodu pojezuiekie- 
go.Bliższa wiadomość u właścicielki tamże. 


Dwa sklepy 
pod l. 157 w rynku, stanowiące osobny 
korpus tabularny , są do nabycia z wolnej 
ręki. Bliższa wiadomość u właścicielki pod 
l. 649%, naprzeciw ogrodu Pojezniekiego 


Główna wygrana 


200.000 zir., 


najniższa wygrana 160 zir. 
Dnia |. marca 1870. 


aastąpi wielkie ciągnienie przez urząd u- 
stanowione)j i poręczonej e. k. austr. po- 
Życzni państwowej z roku 1864 w sumie 
129 milion. 983.0 0 złr. 

Pomiędzy 400.000 wyzranemi tej po- 
Życzki znajdują się Wysokie wygrane: a to: 
2u po ZoU.UU. złr.. 1Upo 220.000, 69 po 
200..0U,51 po 150.0u0, 29 po 50.003, zt. 
po 45.UU0, 121 po 2u.000, 90 po 15.9%), 

71 po 1U.UUU, 352 vo 5.000. 432 po 
2. u0, v03 pu 1.500, 773 po 1.90 itd.. ipo 
160 złr. w. 8, jako najniższa wyzrana. 

Zadna iuua pużyczka lutecyjna uie 
przedstawia takiej Szansy wygrania, jak 
DIMZ, 1K.Zd<mu przedstawia się mo- 
Żuwvść, przy niewielkiej wktądca wygra- 
ną 2.000 zir. pozyskać. 

Jeden los z numerem serji i nume- 
rem wygrywającym Rosztuje 2 złr., 3 
losy 5 złr., 7 losow 1U złr., 15 losów 
2U złr. w. a. w banknorach. 

Łaskawe zlecenia za przesłaniem na- 
leżytosei szybko, sumiennie i franku u- 
skuteczniają się; do każdego zamówienia 
dołącza się urzędowy plau lotecji, każde 
żądane objaśnienie chętnie się udziela a po 
dokouanem ciąguiemiu wykaz wygranych 
każdemu uczestnikowi przesyła się bez- 
płatuie, jak również w;grane wypłaca 
aię bezzwłocznie. Uprasza się przeto o 
rychłe zgłaszanie się wprost 
handlowego: 


J. Breycha 


we Frankfurcie am Main Grosse Fried- 
bergstrasse 41. 


do dumu 
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Właściciel : Jan Dobrzański. 


Dobra i tania 


PORCELANA. 


Stołowe serwisy porcelanowe , na 6 o- 
3ób, 40 sztuk zwykłeg» fasonu w deseniach 
po zir: 8.50, 10, Li, 12. 

Na 12 osób, 81 sztuk po 20 złr. 14 ct., 
21 »łr. 20 ct., 23 złr., 24 zir. 

Na 6 osób, 10szruk p» złr. 12.50. 13, 14. 15. 
Na 12 osób, 81 sztuk po złr. 25,26, 28, i 30. 

W formash wyrzynanych dla 6 csób, 
40 sztuk po złr 15. 18, 0, 24 do 100. 

W formach wyrzynsoych dla 12 osób, 
31 sztuk po złr. 32, 36, 40. 48 do 200. 

Serwisy do kawyi herbaty, dla 6 osób. 
po złr. 350, 4, 5, 6. 8, 10 do 30. 

Serwisy do kawy i herbaty, dla 6 osób, 
po rłr. 6, 8, 19. 12 do 40. 

Nadzwyczaj tanie talerze. 
4UU0 sztuk płytkich z białej porcelany, 
po 12 ent. 

4500 sztuk płytkich z rczedaini po 14 ct. 

10 0 sztuk płytkich w cbwódkach kulo- 
rowych po 15 cnt. 

3v0 różnych półmisków po 40, 50, CO ct. 


KI A roy, | 


Stadt, Naglergasse Nr. 9. w Wiedniu. 


Opakowanie porcelany dla 6 osób, 1 złr. 
20 ent. 
Opakowanie porcelany dla 12 osób. 
1 złr. 60 cnt. 1381 2—6 
grypy, katary, zapa. 
lenis piersi, ustepujg 


NIEŻYT 
przed użyciem 
PASTY pana BLAYN, 


z pączków sosny morskiej. | 
W Parcyżn w aptece pana Bilayn, uti- 
ca du Marche St. Loncre, 4; we Lwowie 
w aptece p. Piotra Mikola>cha, w Krakowie 
w aptece p. Trauczyńskiego, w Brodach w 


aptece M. Kullaka 1011 19—24 


Niemasz już otrucia 
MSG" trucizną na szczury! 7388 


SZCZURY. 


myszy, myszy pole. łasice i krety 
wraz Z ich plemirniem, 

rzez zastosowanie prostej, wszędzie 
atwo znajdującej się pod ręrą. przez 
każdego mogącej być użytą c. k 
uprzyw. nowowymale ionej metody. 
prawie nic nie kosztującej, bez tru- 
cizny w jednej chwili pewnie i grunto- 


go iłatwego do pojęcia objaśnieria spo- 
sobu wytępiania wzmiankowanych pso- 
tników, udzielają niżej podpisani za 2 
złr. w. a. honoracjum. 

Lipska Zluatrtrte Zeitung z d. 25. kwie- 
tnia 1868, w swej części politechuicznej 
przy wyjawianiu swego zdania o tym c.k. 
patentowanym wynalazku, pomiędzy in- 
nemi mówi, że tx metod: „głównie z tego 
powoda zasłaguje na zalecenie, Że przy 
zastosowaniu jej nie potrzeba posłuztwać 
się żadną trującą lub w ogóle niebezpie- 
czną substancją.* Nowy sposób jest prosty 
i przez każdego łatwo i bez n.ebezpie- 
czeństwa wykonalny, prawie bez kosztów, 
a jednak najlepiej skutkujący. 

Zamówienia uskuteczniają sie z wszel- 
ką goto wością. 1307 4—6 


REISS & SOHN, 


chemicy i posiadacze wielu r.k wyłącz. 
przywilejów w PESZ£IE, Stephans- 
platz Nr. 4 (Wężry.) 


a MZ AB 

NB. Metoia La udzeł+ się tylko z: 
frankowanem przesłaniem honorarium, 
pouieważ poczta listowywn prze słek z> 
pohraniem nie przyjmnie. Korespon- 
dencja w języku niemieckim 
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Zamówienia za zaliczka pocztową. | ki 


wnie wytępia się. Gruntownego, jasne- 


Po 


lecenie 


„|e.k. u. Aparatów do zacierów I wypalania wódki, 


Piotra Szumlakowskiego, 


właściciela fabryki wyrobów metałowych w Opawie 
(na austr. Bzlaska.) 
Przez wielostroune zalecania zwróciliśmy 
qi zemówiliśmy 4. grudnia 1869 u p. Sznmlakows'iego miedziany aparat. któ- 
ry według zawartej umowy miał nam być na pewien czas destawiony, i rze- 
czywiście dnia $. stycznia 1370, zatem w przeciągu pięciu tygodni otrzyma 
liśmy takowy najzupełniej zdolny do rucbu, * 

Aparat ten 'est zbudowny nadzwyczai statecznie i czysto podług sy- 
stemu, wymaga bardzo łatwego kierownictwa, i d.starcza przy spokoj- 
nym ruchu z wieikiem zaoszczędzeniem węgla, czysty spirytus od 90 — 
92 Trallesa. Oprócz tego posiada ten apar't tę własność, że braha nieza- 
nieczyszca się przez szkodliwe resztki fuzla. 


uwage nasza, na te aparaty, 8 


'NTIZYOD VIP INZVM 


Przyjemni: nam przeto pp. właścicielom dóbr i posiadaczom gorzelń, a- 
paraty p. Szuwlakowskiego najmocniej polecić. 
Krasna, obok Wal. Meseritsch (Morawia) dnia 20. stycznia 1870, 
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y. 


ETYCE R 
Tai E 0 d ? 


Doniesienie 


nadzwyczaj tanich cenach, 
tuzinów prawdziwych angielskich 


s 
2000 Inianych chustek do nosa po 95 ct 


vól tmzina i wyżej. 
85 tuzinów francuzkich c ustek batysto- 
e wych, z ładuemi bordurami za por tu- 


zina 2 złr. 30 cnt. i wyżej. 
450 tuzinów prawdziwych brussglskich hia- 
z łych uicianych chusteczek batystowych 
pół tuzina po 2 zir. 50 cent. 


DI sztuk białych i kolorowych obrusów 
2566 po I zir. 50 cut. i wyżej. 

1 tuzinów ręczników płóciennych i ser- 
560 wet pół tuzina po 1 zir. 9 cnt. 
SNAS sztuk szalów angielskich i chustex 
2050 zarabianych, sztuka po 5 złr- aż do 


najlepszego gatunku. 


sztuk 5 ćw, lok. szerok. lnianej weby 
Bielfeldskiej, 50 łokci sztuka 18 ztr. 


2000 


B - 


wszelkiego rodzaju, 


ZWIERCIADŁA 


od najmniejszych do największych i 

, 3 z 

Gb BE E C 

jako to: Gobeliny, Ryps, Creton, Wenecyena i Cerata amerykań- 
ska w znacznym bardzo doborze sprzedaje 


Towarzystwo Stolarskie 


przy placu Dominikańskim pod l. 131 


z portu (Havarie. 
Pomiedzy rozbitemi okrętami, które w pobliżu Baurdeaux na dniu 2. 
wały, znajdował się także oscęt prowadzony przez kapitana Jergensen „Čap der guten Hoffnung,“ 
na którym była wysytxa manufaktów weby, płócien i bielizny z najstawniejszej labryki plocien 
i bielizy firmy Riegaut et Comp. rue St. Thomas w Paryżu. 
u których był zabezp eczony okręt. wyptaciły 6» procent Straty, a podpisane Towarzystwo okrętu po- 
stanowiło jedną część do użytku zupełnie przydatnych. jednako WOŻ przez wilgoć cokolwiek uszkodzo- 
nych towarów sprzedać po cenie 50 procent niżej realnej Wartości. przez przeciąg (G0 dni za gotówkę 
w Wiedniu verlängerte Kiirntnerstrasse im Gewölbe Nr 57. 
tanio towarów i po prowiicjach mieszaającyin, podaje podpisane Towarzystwo cennik : 


sztuk najlepszych firanek szwajcar- sztuk kobierców smyrneńskich tylko 
600 skich . Sztuka do okna salonowego 1500 po 2 złr. 50 cnt. 
tylżo po 3 złr. 59 cut. : 
y'en Ea a z - 1630 sztus „«jlepszej tnianej weby baty- 
840 sztuk angielskich materyj na surduty i = stowej, 5 ćw, fok. szer. sztuka 50 
+ spodnie, łokieć po I ztr. 30 cnt. łokc:, ho 26 złr. 50 cnt. 
sztuk ? ćw. lok. szerok. (laneli z najle- sztuk kap i obrusów najlepszej angora 
600 pszej wełny angora łokieć po 1.25. 600 wełny po 2 złr. 80 u rp 
1000 sztuk z najaowszych angielskich i 4600 sztus koszul salonowych po 6 13 sztuk 
trancuzkicu materyj damskich po w paczce po t złr. 50 cut 


Bżracia Schreiber. 


AH. FU 
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6 ABM 


we Lwowie. 


EJ zk 


aździernika b. r. wylądo* 


Asekuracje, 


Ażeby podać sposobność nabycia tak 


sztuk 5ćw. fok. wchę, po 48 łokci 
sztuka, za 17 złr. 


800 sztuk ciężkicgo płótna domowego, 30 
tokei po 5 złr. 50 ent. 
sztuk lnianych koszul męzkich od 


» 
6000 najlepszego do najmierniejszego ga- 


tuaku po t zir. 30 ent. 
5000 sztuk białych i kolorowych szyrtyn- 
gowych koszul rinęzkich najnowsze- 


go kroju po l złr. 50 cut. 


300 


2500 

600 sztuk nakryć stołowych Alta-Damast na 
12,13 124 osob po cenach najtańszych. 

15000 sztuk angielskich tryxotuw i ko- 


szul flauelowyeh z najlepszej an- 
gora wełny po 1 złe. 7) cnt. 


sztuk lnianych koszul damskich w 
różnych tasonach po ł.50 i wyżej. 


sztuk nocnych koszul danisk'ch i gor- 
setów lytno po 140 i wyżej. 


we Listy uprasza się adresować. An die k. k. privil. Fabrix des 


Eé ster 


vertingerte Karninerstrasse Nr. 57, iu Wiru. 
Przy zamowienu bielizny proszę przysłać objętość Szyi. 


Rash Zamówieuia za zaliczka pocztowe do wszystkich prow neyj w monarchii austrjacko- węgierskiej, 
Opakowanie nic się nic liczy. 238 6 0 
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OBUWIA WIEDEŃSKIEGO 


z własnej fabryki w Wiedniu, w haudu A. STHELIF'A Synów we Lwowie, 


dala dam 


Busiki prónelowe z elastyka lub do sznurowania 


dito 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 


z kapkami lakierowanemi i 
ze skórki cielęcej . 
dtto 


dtto 


skórk:we ż futrem * : 
aksamitne z futrem lakierkami o 


Oprócz wyżej wymienionych, ntrzymuje na składzie 


rozmaitego watunku, najnowszych form 
jschtowej lakierowznej, i ze sukna, w 
pata od 8 złr. 


z flauelą na podwójnej podeszwie 
z rękawiezkowej skórki z lakierkami 

z ansielskiemi kapkami 
aksamitoe z elastyką lub do sznurowania 
prónelowe lub z zękawiczk. skórki wysokie 


balowe atłasowe w różnych kolorach . 


l dlia meżtżozyzn. 


2, 
3.— 
2.75 
3-80 
3.70 
4.77 
pu 
BLI 
3.4) 
5.= 
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dtto 


d'to 
dtto 
dtto 
dtto 
dtto 
dito 


dtto 
i dtto 
kładane 
Para męzkich 

dtto 


Para damskich 
dtto 
dtto 
dtto 


buciki ze skóry 
wielkiem wyborze 


Buciki cielęce GR ma o pejeryńczych podeszwach 4.60 

tto 

dtto z angielskiemi kapkami . j 

z francu :kiej skóry ci:lęcej o . 

cielęce lakierowane a - = 

Ą [ach ląkieroware o podwójn. podeszwach 
to 


o podwójnych dito 


obkł:dane dtto 
z ansielskiemi kapkami . 
z cholewkami sukieunemi 


Kalonzo. 


w najlepszym gatunku podszewkowane 
dtto wysokich 


podszewkowanych . . 


w najlepszym gatunku podszewkowana 
t 


dtto 
dtto 


wysokich, 
z barankiem 


Zamówienia z prowincji załatwiają się jak najrychlej. ua 


1373 11—14 


c. k, uprzyw. galic, akcyjn. banku hipotecznego 8 
kupuje i sprzedaje wszysikie efekta i monety 


pod warunkami najprzystępniejszemi. : 


Redaktor odpowiedzialny: Platon Kostecki. 


Drukiem Kornela Pillera. 
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